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Prezes wronieckiej jednostki OSP, dh Czesław Jąd- 
rzyk szybko powraca do zdrowia w uściskach druhen: 
Sabiny (z lewej) i Barbary, z nadzieją spogląda 
w przyszłość... (str. 8-9)
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Bramka strzelona przez Arnikę - to rzadkość..., 
ale jeżeli już padnie, to wywołuje eksplozję rodości 
na wronieckim stadionie. Ogarnia ona także trenerów: 
Mariana Kurowskiego i Stanisława Gziła ( na zdjęciu), 
którzy entuzjastycznie padają sobie w ramiona.
Tej radości jednak mało, tak mało...

M A M Y  P O S Ł A

Liczyłem, ostrożnie, na dwupun- 
ktowe zwycięstwo SLD. Wynik wyborów 
mnie zaskoczył! - powiedział Romuald 
Ajchler, poseł na Sejm RP.

Otrzymałem mniej głosów niż w 
pierwszych wyborach: ok. 200 głosów 
mniej w gminie i 400 w województwie.

Nadal będę uczestniczył w pracach 
Komisji Rolnictwa i w pierwszej kolej­
ności celem moim będzie doprowadzić 
do przygotowania ustawy o cenach mini­
malnych na wszystkie produkty rolne.

Gratulujemy i życzymy owocnej parlamentarnej pracy.
Redakcja

„Oj..., chciałoby się być na takim weselu, 
i to w pierwszej parze”.
Do tańca i do różańca... 
sympatyczny i łubiany.
O ks. Marianie i jego misji...
(str. 6)

Fot. P. Bugaj



NA ZAKOŃCZENIE LATA

Ogródki Starego M iasta
Zadbane przydomowe ogródki, ukwiecone balkony, kwiaty w ok­

nach, żywopłoty zamiast ogrodzeń tradycyjnych - są ozdobą nie tylko 
danej posesji, ale również naszych ulic, osiedli, miast i wiosek. 
W wielu miejscowościach prowadzone są konkursy z udziałem 
lokalnego samorządu, który w ten sposób chce zmobilizować miesz­
kańców do upiększania swoich domów, zakładów pracy i instytucji. 
Wszystko po to, aby nasze otoczenie było ładniejsze i przyjemniejsze, 
zarówno dla nas samych jak i dla przyjezdnych. Wronki jeszcze nie 
uaktywniły się pod tym względem, chociaż nie brakuje i w naszym 
mieście pięknie ukwieconych posesji. Chodzi jednak o to, aby dobre 
przykłady propagować i je pomnażać.

Wiosną tego roku, nie we Wronkach ale w pobliskim Starym 
Mieście, Rada Sołecka, której przewodniczy Kazimierz Popielski, 
ogłosiła na terenie swojej wioski konkurs na najładniejszy ogródek 
przydomowy. Uczestniczyła w nim cała wieś. Komisja, którą 
stanowiła Rada Sołecka, przez całe lato obserwowała i oceniała 
wszystkie ogródki. Podsumowanie konkursu miało miejsce podczas 
festynu zorganizowanego na zakończenie żniw i wakacji. Była 
muzyka i tańce, ognisko i pieczone kiełbaski, był też odczytany 
werdykt komisji konkursowej.

Pierwsze miejsce - dwa równorzędne - zajęły panie: Józefa Janas - 
za najładniejszy, od lat prowadzony ogródek i Anna Pospieszna - za 
najładniejszy, nowo założony ogródek. Miejsce drugie zajęła K rys­
tyna Olczyk (ogródek warzywno - kwiatowy), trzecie - Kazimiera 
Bierka (typowy wiejski ogródek). Laureaci konkursu otrzymali 
w nagrodę sadzonki drzewek, krzewów i bylin do zakupu w kwocie, 
kolejno: 2 razy po 900 zł; 700 zł; 500 zł. Fundatorem nagród był 
mieszkaniec Starego Miasta, który zastrzegł sobie anonimowość. 
Ponadto dyplomami zostali wyróżnieni: Urszula Krzyżaniak, Krys­
tyna Nowak i Jadwiga Karbowiak.

Nagrodzonym i organizatorom konkursu - gratulujemy!
P. Bugaj

Radosny festyn
II festyn parafialny Zakończenie lata, zorganizowany 21 września przez 

ks. proboszcza Mariana Binka, wniósł wiele radości do serc parafian nie 
tylko boreckiej parafii. Pogoda była wspaniała, a to połowa sukcesu 
w przypadku imprezy. Dojechały wszystkie zaproszone zespoły i przyja­
ciele ks. Mariana z poprzedniej parafii. Zgodnie z wcześniejszymi 
zapowiedziami odbyła się Msza św. z udziałem Kapeli Koźlarskiej 
i piękne widowisko Wesele Przyprostyńskie.

Salwy śmiechu wybuchały podczas programu nauczycielskiego kaba­
retu „Samo życie” ze szkoły podstawowej w Balęcinie. Oni na wesoło, ale 
trafnie mówią o tym, co ich boli i co im się nie podoba. Wielu słuchaczy 
zapewne zaskakiwała ich znajomość naszego środowiska, co umiejętnie 
wykorzystywali w humorystycznych tekstach. Piękną puentą programu 
były słowa piosenki nauczycielskie credo w czterech punktach zawarte: 
pierwsze - sumienie czyste miej; drugie - pracować dobrze chciej; punkt 
trzeci, to - kochaj dzieci; czwarte, to staraj się z radością żyć!. 
Zastanawiałam się i jednocześnie podziwiałam, jak wspaniała musi być 
atmosfera w tej szkole, że całe grono potrafi bawić się, bawiąc innych.

Imprezom artystycznym towarzyszyły rozgrywki w piłkę siatkową, 
loteria fantowa i dobrze zaopatrzone stoiska grilowe. Festyn przed kaplicą 
podobał się zapewne wszystkim. Zadowolenie uczestników festynu 
i dochód z niego - chociaż niewielki, napełniły radością serca or­
ganizatorów i dają ks. Proboszczowi nadzieję, że z takimi parafianami 
niebawem zakończona zostanie budowa domu parafialnego. K.T

Chcesz przy jem nie spębzić ,,A ndrzejkow y W ieczór”?
29 listopAóA (sobota) ZAprASZAmy w szystk ich  ma:

11 B A L  S T R A Ż A K A
Który odtańczony będzie p rzy  m uzyce zespołu M1KADO 

w  saB W O K -m, mi. PoznAńskA 52 
DIa Mczestników „1 BaIm StrAZAkA” 

orAZ A ndrzejów  i strAZAków - rwizlta!!!
Bilety jnz' od 20 pAżdzicrnilta. Tel. 541-507 i 541-306

ZAprASZAmy! „CheciiAcze”

Zlot na „POWITANIE JESIENI”
W niedzielne przedpołudnie, 28 września we Wronkach miał miejsce 

finisz XVIII Wielkopolskiego Zlotu Turystów. Jego organizatorem był 
Oddział Polskiego Towarzystwa Turystyczno - Krajoznawczego w Sza­
motułach.

Prawdziwie polska złota jesień towarzyszyła ok. 960 uczestnikom zlotu 
na turystycznych szlakach Wielkopolski. Turyści - głównie młodzież szkół 
podstawowych i średnich - mogli wybrać trasy: trzy, dwu i jednodniowe - 
piesze, kolarskie i motorowe, w grupach zorganizowanych, szlakami 
wytyczonymi przez organizatorów. Były też trasy dowolne. Dużą frek­
wencją (1 /3  uczestników) cieszyły się trasy wielodniowe.

Sporo było też rowerzystów, a wśród nich jedyna zorganizowana grupa 
z Wronek - uczniowie Zespołu Szkół Zawodowych nrl (technikum). 
W 27-osobowym składzie, pod opieką 
pań - Lidii Grzebyty i Emilii Nogaj 
wybrali trasę dowolną, jednodniową:
Wronki - Luty nieć - Rzecin - Bielawy - 
Jasionna - Wronki. Później okazało się, 
że była jeszcze jedna grupka rowe­
rzystów z Wronek, którzy wystąpili w ro­
dzinnym składzie: pani Krystyna Jarysz 
z synami - Piotrem i Adamem i ich 
kuzynami - Wojtkiem i Kasią Hały oraz 
dziadkiem Edmundem. O zlocie dowie­
dzieli się z informacji we „Wronieckich 
Sprawach’ ’. Jechali z Szamotuł w grupie, 
którą prowadził wicekomandor zlotu,
Wojciech Malinowski. Podczas zwie­
dzania drewnianego kościółka w Słopa- 
nowie wydarzyło się coś miłego. Stare, 
zakurzone organy zagrały, gdy zasiadł do 
nich Wojtek.

Na mecie w Olszynkach amfiteatr 
wypełnił się po brzegi. Tutaj nastąpiło 
podsumowanie zlotu, którego dokonał 
komandor, Paweł Mordal. Tutaj prze­
prowadzono konkursy; z wiedzy krajo-

z Poznania), na trofeum (grupa z Trzebicza), piosenki turystycznej 
(wygrała drużyna SP w Szczepankowie) oraz sprawnościowe.

Grupy najliczniejsze nagrodzone zostały wideokasetami „Wronki” 
(ufundowanymi przez Zarząd Miejski Wronek), które wręczał przewod­
niczący Rady, Ireneusz Jabłoński z wiceburmistrzem Bogdanem Szym­
kowiakiem. Wszystkie grupy, a było ich ponad 60, otrzymały pamiątki 
z Wronek: monografię, zestaw widokówek, herb i dyplom uczestnictwa. 
Każdy z uczestników zlotu otrzymał widokówkę z Wronek z okolicz­
nościową pieczęcią i znaczek upamiętniający ten zlot. Wszyscy turyści, 
zanim rozjechali się do domów, posilili się smaczną grochówką, która 
serwowali pracownicy WOK-u.

Była to bardzo udana i pouczająca impreza, szkoda tylko, że z tak 
symbolicznym udziałem wrończan. Może warto reaktywować PTTK we 
Wronkach, zaczynając od szkolnych kół?

P. Bugaj

znawczej (wygrał Dariusz Radzikowski Grupa rowerzystów z wronieckiego technikum
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AKTUALNOŚCI

KAWALEROWIE ORDERU 
ODRODZENIA POLSKI

W środę 15 października, przed zwycięskim meczem Arniki zGKS-em, 
w sali konferencyjnej fabryki kuchni miła miejsce mila uroczystość. 
W obecności kadry kierowniczej Arniki pan Stanisław Grynhoff odczytał 
tekst następującej treści:

„Postanowieniem Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej z dnia 15 
lipca 1997r, na wniosek Wojewody Pilskiego, Pan Wojciech Ka­
szyński, prezes Amica Wronki S.A. został odznaczony Krzyżem 
Orderu Odrodzenia Polski za wybitne zasługi dla rozwoju gospodarki 
narodowej. Amica znalazła się na liście największych eksporterów 
krajowych w zakresie sprzętu AGD, rozbudowana wyłącznie w opar­
ciu o kapitał polski” .

Aktu dekoracji dokonał wojewoda pilski, Jerzy Olszak.
Wojciech Kaszyński czuł się zakłopotany, jak powiedział: nigdy nie 

przywiązywałem uwagi do odznaczeń... Tym niemniej faktem dzisiejszego 
wyróżnienia i odznaczenia - tak wysokim i ważnym krzyżem - jestem mile 
zaskoczony. Nie byłem na to przygotowany... Zapewne na to wyróżnienie 
wpłynęła nasza działalność, pozycja Arniki i fakt utrzymania jej dynamicz­
nego rozwoju. Sądzę, że moje wyróżnienie jest efektem pracy całej załogi.

Podniesieniem lampki szampana i zaśpiewaniem Prezesowi Sto lat 
zakończył się kolejny przyjemny epizod w historii Arniki.

Trzy tygodnie wcześniej, podczas 17 posiedzenia Sejmiku Sa­
morządowego Województwa Pilskiego, podobny zaszczyt spotkał innego 
wrończanina. W imieniu Prezydenta RP, wojewoda Jerzy Olszak 
Krzyżem Orderu Odrodzenia Polski odznaczył Marka Jankowskiego, 
wiceprezesa Amica Wronki S.A. - za wybitne zasługi dla rozwoju 
rodzimego przemysłu. O tym miłym fakcie poinformował zebranych na 
ostatniej sesji Rady Miejskiej delegat na Sejmik Wojewódzki, radny Lech 
Krzyżaniak. Radni oklaskami pogratulowali wiceprzewodniczącemu Ra­
dy tak wysokiego wyróżnienia.

Gratulacje „Kawalerom” składa również Redakcja Wronieckich 
Spraw. P.B.

Zielona szkoła
Prowadzenie zielonych szkół w południowych rejonach Polski jest 

formą stosowaną od wielu lat. W budżecie miast zapewnia się na ten cel 
duże kwoty pieniężne. Uczniowie poszczególnych klas wraz z wychowaw­
czynią wyjeżdżają na okres kilku tygodni w rejony o nieskażonym 
powietrzu, po zdrowie i wiedzę. U nas nie ma jeszcze takiego zwyczaju, bo 
rzekomo powietrze mamy wspaniałe. No cóż, ale brak nam morza, gór, 
krajobrazów wyżynnych i wielu zabytków, które uczeń poznać musi 
w czasie edukacji szkolnej.

Dobrze się złożyło, że większość wychowanków mojej klasy (III 
a z SP-2), to dzieci pracowników Arniki. Otrzymały one dofinansowanie 
z funduszu socjalnego i dzięki temu mogliśmy wyruszyć na tygodniową 
zieloną szkołę. Pozostałe dzieci wspomógł pan Marek Jankowski - 
właściciel Firmy „Profienamel” , w związku z czym odpłatność ich była 
mniejsza. Darami spożywczymi, przeznaczonymi na kolacje i śniadania 
(przygotowywane we własnym zakresie) wspomogli nas: hurtownia 
„Jotmar” , masarnia „Kram” , panie: Danuta Kalitka, Urszula Woźniak, 
pp. Ewa i Marek Jankowscy oraz p. Jan Adamczewski.

U Przyjaciół - Kornelowców w Krakowie (SP-129) i Olkuszu (SP-10) 
spaliśmy i jedliśmy tanie, pyszne obiady w stołówkach szkolnych. Oni byli 
też naszymi przewodnikami. Dzięki p. Elżbiecie Kaszyńskiej, mogliśmy 
pozostawić zaprzyjaźnionym klasom i gospodarzom pamiątki Arniki.

Pogoda sprzyjała naszym wędrówkom po Wyżynie Krakowsko - 
Częstochowskiej. Zobaczyliśmy najważniejsze zabytki Krakowa, Wie­
liczkę, Dolinę Prądnika a w niej: Pieskową Skałę, Ojców, Grotę Łokietka. 
Wędrowaliśmy Doliną Kobylańską i po ruinach zamku w Ogrodzieńcu. 
Odwiedziliśmy Częstochowę, aby na Jasnej Górze podziękować Matce 
Boskiej za wspaniałą wyprawę. Zdobyliśmy nową wiedzę, przywieźliśmy 
wiele wspomnień i pamiątek, które teraz wykorzystujemy na lekcjach. 
Śpiewamy piosenki, których nauczyli nas druhowie Ala i Wiesław.

Moi uczniowie już tęsknią za kolejną wyprawą - za zieloną szkołą.
Krystyna Tomczak

„MARYNIA” w Petersburgu
Działający przy Wronieckim Ośrodku Kultury, Dziecięcy Zespół 

Folklorystyczny Marynia (niedawno taką nazwę przyjął) ostatni tydzień 
września spędził w Rosji. Pojechał do Sankt Petersburga (do niedawna 
Leningradu) na zaproszenie Stowarzyszenia Kulturalno - Oświatowego 
„Polonia” . Do wyjazdu doszło w wyniku spotkania opiekunki „Maryni” 
pani Letanii Gromadzińskiej z panią Natalią Szykier, kierownikiem 
artystycznym Zespołu Folklorystycznego Pieśni i Tańca „Gaik” , który 
przebywał w Polsce. Zaradna pani Letania znalazła finansową pomoc 
i razem z rodzicami młodych tancerzy poniekąd wymusili na dyrektorze 
WOK-u i burmistrzu zgodę na wyjazd. Dzisiaj już nikt tej decyzji nie 
żałuje, wprost przeciwnie.

Cała czterdziestoczteroosobowa grupa (dzieci, kapela i opiekunowie) 
zwiedziła Sankt Petersburg z słynnym Ermitażem, byli w nadmorskim 
Wyborgu i Carskim Siole. Pokazali się z jak najlepszej strony, zbierając 
zewsząd, gdzie występowali, pochwały. Postawę naszych młodych am­
basadorów wronieckiej kultury najlepiej oddaje publikowany list. P.B.

★  ★  ★

Sankt Petersburg, 28 września 1997r.

Konsul Generalny Rzeczypospolitej 
w Sankt Petersburgu

Pan Kazimierz Michalak 
Burmistrz Miasta Wronki

Wielce Szanowny Panie Burmistrzu,
proszę przyjąć najserdeczniejsze pozdrowienia i życzenia wszelkiej po­
myślności z Sankt Petersburga.

Pragnę złożyć serdeczne słowa podziękowań za umożliwienie przyjazdu 
do naszego miasta dziecięcego zespołu„ Marynia ’ ’. Zespół wziął aktywny 
udział w pracy naszej placówki, w życiu Polonii Petersburskiej.

Udział Zespołu w Dniu Polski w Wyborgu, w uroczystej mszy 
w polonijnej parafii, poświęconej Polonii i Polakom uświetnił imprezy 
i dodał im autentycznej młodej polskości, tak niezbędnej w mieście nad 
Newą i w Rosji.

Dziękuję Panu, Dyrekcji Domu Kultury, Nauczycielom i Wychowaw­
com, Kierownikowi Zespołu, Sponsorom za umożliwienie przyjazdu, za 
wzorowe wychowanie dzieci, za ich ciekawość i wrażliwość. Dziękuję za 
„Czarną Madonnę” zaśpiewaną w kościele św. Stanisława, za przypo­
mnienie pobytu w Sankt Petersburgu, Wielkopolanki Urszuli Ledóchows- 
kiej.

Mam nadzieję, że obecny pobyt gości mieszkańców Wronek będzie 
sprzyjał naszym dalszym kontaktom, i bez względu na to, że „chata 
polonijna jest niezbyt obecnie bogata” zawsze będę rad kolejnym 
przyjazdom.

Dziękując za wszystko, życzę owocnej pracy, zadowolenia i wszelkiej 
pomyślności w działalności na rzecz miasta i jego mieszkańców.

Z wyrazami szacunku,
dr Jerzy Skotarek

Zespół „Marynia” tańczy przed muzeum w Wyborgu.
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Z OŚWIATOWEJ DZIAŁKI

REFORMA SZKOLNA
W drodze do nowoczesnej szkoły, mądrej 

i skutecznej, naprawdę nie są najważniejsze 
działania administracyjne, odgórne reformy, 
nawet nowe programy nauczania, choć 
niewątpliwie mogą wiele pomóc w uzdrowie­
niu współczesnej oświaty w Polsce. Naj­
ważniejsze jest zrozumienie, na czym na­
prawdę polega uczenie się i jakie warunki 
muszą zostać stworzone, aby było ono nie tylko 
skuteczne, ale także sensowne - 
a to nie to samo.

Pierwszym krokiem powinno 
być zapoznanie się nauczycieli 
ze znaną już od dłuższego czasu na Zachodzie 
krytyczną teorią wiedzy, uczenia się i wy­
kształcenia. Jej przedstawiciele przeciwsta­
wiają się tradycyjnemu rozumieniu procesu 
uczenia się, wywodząc dotychczasowe prak­
tyki edukacyjne z dydaktycznej teorii wiedzy 
i uczenia się. Zachęcając do poznania krytycz­
nej teorii wiedzy i uczenia się, zacytuję kilka 
porównań z artykułu Richarda W. Paula, profe­
sora filozofii na Sonoma State University 
w Kalifornii. Artykuł opublikowany został 
w„Filozofia dla Dzieci. Wybór artykułów” 
Warszawa 1996, Fundacja Edukacja dla Demo­
kracji.

Samo zapoznanie się nauczycieli z zasada­
mi sensownego nauczania nie załatwia jeszcze 
sprawy. Wiemy już, że o jakości usług (także 
oświatowych) nie decyduje usługodawca, ale 
klient, który po prostu złej jakości nie zaakcep­
tuje, marnej usługi nie kupi. Dlatego warto, 
aby zasady nowoczesnego kształcenia znali 
także rodzice i nauczyciele. W tym celu 
podaję niżej kilka najważniejszych punktów.

Twierdzenia dydaktycznej teorii wiedzy 
i uczenia się zapisane są kursywą, twierdzenia 
krytycznej teorii wiedzy i uczenia się -
zwykłym drukiem. Numeracja punktów jak 
w wyżej wspomnianym artykule.

1. Fundamenalną potrzebą ucznia jest nau­
czyć się mniej lub bardziej bezpośrednio tego, 
CO myśleć, a nie JAK myśleć. Innymi słowy 
zakłada się, że uczniowie nauczą się, JAK 
myśleć, wtedy, gdy po prostu wbiją sobie do 
głowy to, CO mają myśleć.

1. Fundamentalną potrzebą ucznia jest nau­
czyć się, JAK myśleć, a nie CO myśleć. 
Skupianie się na istotnych treściach jest ważne, 
lecz powinno się odbywać przez rozważanie 
aktualnych, związanych z życiem kwestii, co 
pobudza myślenie ucznia, ułatwia mu rozumie­
nie, analizę i ocenę tych treści.

6. Podstawowych umiejętności czytania i p i­
sania można nauczyć się, nie przykładając 
wagi do wyższego poziomu myślenia, czyli 
umiejętności składających się na krytyczne 
myślenie.

6. Podstawowe umiejętności czytania i pisa­
nia są umiejętnościami inferencyjnymi, które 
wymagają krytycznego myślenia, a uczniowie, 
którzy nie nauczyli się czytać i pisać krytycz­
nie, tym samym nie w pełni opanowali te 
umiejętności. Zdobywanie umiejętności kryty­
cznego czytania i pisania jest ściśle powiązane 
z procesem dialogu, w którym bada się prob­
lemy, stawiając krytyczne pytania i próbując na 
nie odpowiedzieć.

8. Spokojne klasy, w których tylko nieliczni 
uczniowie chcą rozmawiać, to klasy złożone 
z uczniów myślących, którzy się uczą, natomiast 
klasy, w których wielu uczniów rozmawia, uczą 
się wolniej lub słabiej.

8. Spokojne klasy, w których tylko nieliczni 
uczniowie chcą rozmawiać, niewiele się na­
uczą, natomiast chęć rozmowy ze strony 
ucznia, skupianie się na życiowych kwestiach, 
to oznaki uczenia się (umożliwiają one opano­
wanie dialogicznych i dialektycznych 

umiejętności).

10. Zdobywaniu wiedzy nie 
musi towarzyszyć poszukiwanie 
je j i docenianie jej wartości, dla­

tego możliwa jest edukacja bez znaczącej prze­
miany wartości uznawanych przez uczącego 
się.

10. Ludzie zdobywają tylko taką wiedzę, 
jakiej poszukują i uważają za wartościową. 
Inne uczenie się jest powierzchowne i / lub 
nietrwałe. Wszelka autentyczna edukacja prze­
kształca podstawowe wartości uczącego się, 
toteż w efekcie takiej edukacji ludzie przez całe 
życie się uczą i rozwijają swoją racjonalność.

15. Role nauczyciela i ucznia bardzo się od 
siebie różnią i nie należy zacierać dzielącej je  
granicy.

15. Najlepiej uczymy się, ucząc innych lub 
wyjaśniając innym to, co wiemy. Dlatego 
należy stwarzać uczniom sposobność uczenia 
innych, formułowania na różne sposoby tego, 
co rozumieją i odpowiadania na różne pytania 
ze strony innych uczących się.

Klemens Stróżyński

C Z Y M  R Z E C Z

Regionalizm, TMZW i szkoły
Leszek Bartol - nowy prezes TMZW, pragnąc wzmocnić i roz­

szerzyć współpracę ze szkołami miasta i gminy W ronki, zaprosił dnia
3 października br. wszystkich dyrektorów szkół na spotkanie do 
muzeum. Sala Rycerska gościła tego dnia siedmiu przedstawicieli 
poszczególnych placówek oświatowych. Szkołę Podstawową nr 1 re­
prezentowała p. Stanisława Poch, SP w Nowej Wsi - p. Jolanta Nowak, 
SP w Biezdrowie - dyrektor, p. Mieczysław Sobański, SP w Chojnie - 
dyrektor, p. Tadeusz Ciesielski. Przybyli również dyrektorzy szkół 
średnich, p. Stefan Kukawka z ZSZ nr 2 oraz p. Wojciech Wanarski 
z ZSZ nr 1, w towarzystwie p. Roberta Dorny - polonisty z tejże 
placówki. Zabrakło reprezentantów SP nr 2 i SP nr 3.

Prezes Bartol bardzo liczy na ożywienie współpracy między 
szkołami i TMZW. Oświadczył, iż muzeum oraz Sala Rycerska stoją 
otworem dla różnych przedsięwzięć młodzieży. Ma również nadzieję 
nawiązania współpracy z nauczycielami (nie tylko historii). Zapropono­
wał, by właśnie tutaj odbywały się niektóre zajęcia lekcyjne oraz 
pozaszkolne. W ten właśnie sposób jest nadzieja na zarażenie młodzieży 
bakcylem regionalizrńu.

W luźnej dyskusji głos zabrali członkowie poszczególnych sekcji 
TMZW. Nakreślili cele, które sobie wyznaczyli oraz ewentualny zakres 
udziału młodzieży w pracy sekcji. Głos zabrali również przedstawiciele 
szkół, przedstawiając obecną sytuację w szkołach i wyrażając chęć 
współpracy z sekcjami TMZW. W tworzeniu nowego oblicza,.Wroniec- 
kich Spraw” chcą brać udział: SP w Chojnie, SP w Biezdrowie, SP 
w Nowej Wsi, ZSZ nr 1. Ta ostatnia placówka obchodzić będzie swoje 
50-lecie istnienia i chętnie na łamach WS przedstawi wyniki swojej 
dotychczasowej pracy. Chojno i Biezdrowo mają swoje gazetki szkolne, 
w których poruszane są problemy dzieci i młodzieży. Szkoły te wyraziły 
chęć drukowania swojej strony we WS.
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Z sekcją turystyczno - krajoznawczą współpracę nawiąże kilka szkół 
podstawowych, w których już istnieją lub zawiążą się odpowiednie koła. 
SP w Nowej Wsi pod opieką p. Jolanty Nowak już od dwóch lat poznaje 
uroki najbliższej okolicy, pracując w Kole Krajoznawczym. Niestety do 
tej pory wędrówki te nie są spisywane w kronice Koła. W Biezdrowie 
działa Kółko Ekologiczne. Biezdrowo, Chojno i Nowa Wieś opra- 
cują„ścieżki dydaktyczne”  czyli szlaki prowadzące po okolicy i po­
zwalające w ciągu pół dnia poznać uroki i ciekawostki wsi.

Pan Robert Dorna z ZSZ nr 1 wraz ze swoją młodzieżą o zaintereso­
waniach humanistycznych chętnie włączy się do pracy sekcji i swoje 
programy poetycko - muzyczne prezentować będzie również dla 
szerszego grona w Sali Rycerskiej muzeum. Z sekcją historyczną 
współpracować będą te same szkoły, próbując opracować monografię 
szkół lub wsi. SP w Chojnie posiada monografię wsi, którą należy 
dopracować w szczegółach. SP w Nowej wsi ma spisaną monografię 
szkoły do roku 1970, (gotową do druku) oraz posiada pracę magisterską 
z tego zakresu (doprowadzoną do roku 1985).

Sekcja Flistoryczna ZSZ nr 1 włączy się w pracę TMZW, opraco­
wując monografię swojej szkoły. Dyrektorzy szkół prosili o szerszą 
informację pisemną na temat działalności TMZW oraz o pisemne 
powiadamianie (z pewnym wyprzedzeniem) o mających się odbyć 
w muzeum wystawach czasowych.

Na spotkaniu gościł również p. Paweł Mordal, z oddziału PTTK 
w Szamotułach. Przedstawił zakres działalności tej organizacji, mówiąc, 
że PTTK to również szeroko pojęty regionalizm, a nie tylko turystyka. 
Sprawami tymi powinni być zainteresowani w równym stopniu nau­
czyciele: historii, geografii, biologii, poloniści. Zaprosił wszystkich do 
współpracy. Na zakończenie spotkania p. L. Bartol podjął się zor­
ganizowania spotkania z historykami szkół oraz zespołami redakcyj­
nymi gazetek szkolnych, by w szczegółach omówić już konkretne 
działania.

Grażyna Kaźmierczak
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I N F O R M A C J E
URZĘDU MIEJSKIEGO WRONEK

G Ł O S O W A N O
we Wronkach:
SLD - UW - AWS

W ynik w yborów  do p arlam en tu  R P  w gm i­
nie W ronk i je s t zdecydow anie odm ienny od 
ogólnopolskiego. SLD otrzym ało  cz te ro k ro t­
nie więcej głosów (52,78% ) od AW S-u 
(13,16% ), k tó ry  zają ł dopiero  trzecie miejsce, 
za U nią W olności (17,2% ).

Ten układ został zburzony jedynie w Zakła­
dzie Karnym, gdzie wygrał zdecydowanie AWS, 
przed UW i SLD. Mała roszada nastąpiła 
w Chojnie, gdzie drugie miejsce zajęła AWS, 
przed UW. Próg 5% we W ronkach pokonało 
jeszcze tylko PSL 5,45%). Najmniej głosów 
otrzymała Samoobrona 0.62% głosów. Głoso­
wało 7087 wrończan, co stanowiło zaledwie 
48,71% uprawnionych do głosowania. Tym ra­
zem frekwencja wyborcza była niższa niż zwyk­
le i nie przekroczyła średniej krajowej. Naj­
mniejsza była w Zakładzie Karnym 34% i w ob­
wodzie nr7, w lokalu SP-2. Największa frekwen­
cja - 59% wyniosła w obwodzie nr2, w SP-3.

Spośród trzech miejscowych kandydatów do 
Sejmu: Romuald Ajchler (SLD) otrzymał 1598 
głosów, najwięcej w Biezdrowie; Ireneusz 
Jabłoński (UW) 907 głosów, najwięcej w SP-1; 
Piotr Podgórski (PSL) 139 głosów, najwięcej 
w SP-3. W gminie Wronki zwyciężył Marek 
Borowski 1844 głosy, który wyprzedził Romual­
da Ajchlera i Antoniego Gawrocha (AWS) 333 
głosy.

W  Sejm ie R P  w ojew ództw o reprezentow ać 
będą:
Marek Borowski, R om uald  A jchler, Wojciech 
Nowaczyk z SLD (ponownie);
Adam Szejnfeld z UW;
Grzegorz Piechowiak z A W „S"-u.

Mandatu na drugą kadencję nie otrzymał lider 
pilskiego PSL-u, Jerzy Kado (96 głosów w gm. 
Wronki).

Do Senatu  w ybrani zostali: Tadeusz Rzcmy- 
kowski (SLD) i Henryk Stokłosa (bezpartyjny), 
którzy ponownie otrzymali przypadające z pils­
kiego dwa mandaty senatorskie. W takiej kolej­
ności wybrali również wrończanie.

P. Bugaj

Zarzqd Miejski 
Wronek

ogłasza przetarg  nieograniczony na sprzedaż 
nieruchomości nie zabudowanych 

we wsi Ćmachowo.
W przetargu mogą uczestniczyć osoby fizyczne, 

prawne oraz jednostki organizacyjne, nie posia­
dające osobowości prawnej.

Podstawowe informacje o przedmiocie przetar­
gu:

Cena wywoławcza
- działka nr 98 o pow. 700 n r  1.596,- zł
- działka nr 102 o pow. 700 m2 1.596,- zł
- działka nr 103 o pow. 700 m2 1.596,- zł
- działka nr 105 o pow. 700 m2 1.596,- zł
- działka nr 106 o pow. 700 m2 1.596,- zł
- działka nr 107 o pow. 700 m2 1.596,- zł
- działka nr 108 o pow. 700 m2 1.596,- zł

Nieruchomości zapisane są w księdze wieczystej 
nr 20106.

Dodatkowym warunkiem nabycia działki jest 
pokrycie w całości kosztów opracowania dokumen­
tacji geodezyjnej i wyceny biegłego.

Przetarg odbędzie się w dniu 27 października 
1997 roku o godz. 10.00, w Urzędzie Miejskim 
Wronek, pokój nr 4 (na parterze). Wadium w wyso­
kości 10% ceny wywoławczej należy wpłacać 
w kasie Urzędu Miejskiego Wronek, pokój nr 10, 
najpóźniej w dniu przetargu do godz. 9.00.

Bliższych informacji w sprawie przetargu udzie­
la Referat Geodezji, Gospodarki Gruntami i Rolnic­
twa Urzędu Miejskiego Wronek, pokój nr 12, tel. 
541-135 w.20.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn.

Burmistrz 
Kazimierz M ichalak

Rada Sołecka  
wsi Wartosław

WYDZIERŻAWI ŚWIETLICĘ
(sala dyskotekow a, bar) 

Informacja:
Franciszek Wyręba - sołtys 
Tel.: (0-67) 541-082

Z M A R L I

mieszkańcy miasta 
i gminy Wronki

1. Władysław Pawlak
zm. 31.07.1997 r. - lat 70 
(Nowa Wieś)

2. Stanisława Małecka 
zm. 1.08.1997 r. - lat 74 
(Nowa Wieś)

3. Józef Leszczyński
zm. 5.08.1997 r. - lat 66 
(Wronki)

4. Stanisław Hewusz
zm. 19.08.1997 r. - lat 76 
(Wronki)

5. Stanisław Borowczyk 
zm. 28.08.1997 r. - lat 88 
(Popowo)

6. Zdzisław Bąkowski 
zm. 2.09.1997 r. - lat 53 
(Wartosław)

7. Edward Ociepa
zm. 3.09.1997 r. - lat 74 
(Wronki)

8. Stanisława Zielińska 
zm. 6.09.1997 r. - lat 86 
(Wronki)

9. Aleksander Wyrwas 
zm. 6.09.1997 r. - lat 78 
(Głuchowo)

10. Marianna Prętka
zm. 11.09.1997 r. - lat 81 
(Wronki)

11. Józef Gorajski
zm. 12.09.1997 r. - niemowlę 
(Wronki)

12. Teresa Bartkowiak
zm. 15.09.1997 r. - lat 60 
(Wronki)

13. Walenty Staszak
zm. 15.09.1997 r. - lat 52 
(Wronki)

14. Helena Kubiś
zm. 21.09.1997 r. - lat 96 
(Stare Miasto)

15. Kazimierz Roszak
zm. 21.09.1997 r. - lat 67 
(Biezdrowo)

16. W iktoria Dąbkiewicz 
zm. 22.09.1997 r. - lat 86 
(Stróżki)

17. Leokadia Tomczak
zm. 29.09.1997 r. - lat 75 
(Wronki)

18. Władysław Jagielski
zm. 29.09.1997 r. - lat 77 
(Wronki)

19. Helena Zabielska
zm. 1.10.1997 r. - lat 70 
(Wronki)

URZĄD MIEJSKI WE WRONKACH
ul. Ratuszowa 3, 64-510 Wronki 

tel. 0-67/ 541-135 
Czynny:

- w poniedziałki w godz. 8.00 - 16.00
- wtorek - piątek w godz. 7.30 - 15.30
- w soboty Urząd nieczynny

Biuro Rady Miejskiej
tel. 540-018

czynne w godzinach pracy Urzędu 
Dyżur Przewodniczącego Rady: 

w poniedziałki w godz. 13.00 - 15.00

Biuro Poselskie
posła Romualda Ajchlera 

tel. 540-018, 
czynne w poniedziałki 
w godz. 15.00 - 17.00
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ROZMOWA „CZARNEGO KRUKA"

. . .  z  ks. M a ria n e m  B in k ie m- Proszę mi powiedzieć kilka słów o sobie
- Pochodzę z Topoli Małej - pod Ostrowem 

Wlkp. Mam dwoje starszego rodzeństwa: brata 
i siostrę, żyją również moi rodzice, których 
odwiedzam chętnie nie tylko w czasie wakacji. 
Uczyłem się w liceum w Ostrowie Wlkp. W tym 
czasie zaprzyjaźniłem się z wikariuszem mojej 
parafii, który chętnie współpracował z mło­
dzieżą. Razem z grupą młodych ludzi jeździ­
liśmy często w góry, uczestniczyliśmy wspólnie 
w dniach skupienia i wówczas zrodziła się we 
mnie myśl o poświęceniu się kapłaństwu. 
Ukończyłem seminarium w Poznaniu.

- Jak wyglądała droga Księdza do boreckiej 
parafii?

- Jako wikariusz przeszedłem trzy parafie. 
Przez pierwsze trzy lata pracowałem 
w Owińskach koło Poznania, delegowany przez 
biskupa z tej racji, że moja praca magisterska 
dotyczyła wychowania religijnego dzieci 
i młodzieży głęboko upośledzonej umysłowo. 
W tej właśnie miejscowości znajduje się 
Ośrodek Szkolno - Wychowawczy dla Dzieci 
i Młodzieży Niewidomej, z którym miałem 
kontakt w czasie studiów. Kolejne cztery lata 
spędziłem w Poznaniu na Winiarach. Później 
przeniesiono mnie do Zbąszynia, gdzie jako 
wikariusz spędziłem pięć i pół roku. Po dwunas­
tu latach kapłaństwa stwierdzono, że jestem 
przygotowany do samodzielnej pracy i tak zna­
lazłem się we Wronkach.

- Pierwsze wrażenia po przyjeździe?
- Byłem bardzo przestraszony... Nie był to 

jednak strach przed parafianami, tylko lęk o to, 
czy potrafię podołać nowym obowiązkom, 
a było ich przecież sporo. Nie traciłem jednak 
nadziei, że również tutaj znajdę zrozumienie 
parafian i potrafię poświęcić się pracy dla 
bliźnich. Pół roku trwała aklimatyzacja.

- Jak wygląda przeciętny dzień pracy 
Księdza?

- Wstaję o wpół do siódmej, odmawiam 
brewiarz (trzy razy dziennie), idę do sklepu po 
zakupy, a potem najczęściej załatwiam formal­
ności związane z budową Domu Parafialnego, 
porządkuję sprawy biura parafialnego, często też 
pracuję fizycznie przy budowie. Jeden dzień 
w tygodniu uczę katechezy w nowowiejskiej 
Szkole Rolniczej. Przyjmuję parafian w biurze 
parafialnym, służę posługą duszpasterską (np. 
objazd chorych w parafii), słucham spowiedzi, 
wieczorem odprawiam Mszę Św. W piątkowe 
wieczory spotykam się z młodzieżą, a w sobotnie 
poranki z dziećmi.

- Czy jeden człowiek może poradzić sobie 
z tym wszystkim? Dlaczego nie ma wikarego?

- Przede wszystkim dlatego, że nie ma gdzie 
mieszkać. Po drugie, jest to parafia dopiero 
rozwijająca się i pierwotnie, przy trzech ty­
siącach parafian, nie było takiej potrzeby. Teraz, 
przy czterech tysiącach, staram się, by od lipca 
przyszłego roku pomagał mi wikariusz.

- Skąd bierze Ksiądz siły na to wszystko?
- Nie mam własnej rodziny, bo na tym polega 

moja misja kapłaństwa, bym całkowicie 
poświęcił się ludziom i ich sprawom. Pomaga mi 
w tym łaska Boża i życzliwość ludzi.

- Co kościół ma do zaoferowania współczes­
nej młodzieży i jak ocenia Ksiądz współpracę 
z młodymi wronczjanami?

- Młodzi ludzie potrzebują aprobaty, 
rozmów, pomocy. Chciałbym, by zrozumieli, że 
jestem gotów zawsze im pomóc. Misją kościoła 
jest niesienie jasnego światła, jakim jest Jezus 
Chrystus. Ewangelia, którą głosi kościół, jest 
drogą życia, która zapewnia człowiekowi praw­
dziwą radość wewnętrzną, płynącą z obcowania 
z Bogiem. Współczesna młodzież potrzebuje 
wsparcia duchowego i dlatego spora grupa przy­
chodzi na nasze piątkowe spotkania. Mają one 
różny charakter; rozważamy Pismo Św. w świet­
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le teraźniejszości, mówimy o problemach mło­
dzieży. Zapraszamy różnych ludzi; gościliśmy 
redaktora naczelnego „Przewodnika Katolickie­
go” księdza Macieja, który w pracy z młodzieżą 
ma ogromne doświadczenie.

- Niedawno odbył się Drugi Festyn Parafial­
ny. Skąd ten pomysł? Po raz kolejny pojawiły się 
zespoły z terenu byłej parafii Księdza.

- Skąd pomysł? Sam nie wiem... Cieszę się 
jednak, że jest zapotrzebowanie na tego typu 
imprezy. A zespoły ze Zbąszynia przyjeżdżają 
po starej znajomości. Z tymi ludźmi łączy mnie 
więź prawie że rodzinna. Miałem tam wokół 
siebie wiele życzliwych osób, które pomagają mi 
do dziś, czego dowodem był ostatni występ. 
Wokół mnie jednak jest już również spora grupa 
wronczan, która pomaga mi w organizowaniu 
nie tylko takich imprez.

- Wiem, że ma budować Ksiądz nowy kościół, 
a zaczął od Domu Parafialnego, kiedy przewi­
duje się jego otwarcie?

- Kościół na razie zastępuje kaplica, która 
przy pomocy wiernych została doprowadzona do 
obecnego stanu i spełnia swoją funkcję. 
W przyszłości zastąpi ją  kościół, ale ja na razie 
o tym nie myślę. Chciałbym jedno dzieło do­
prowadzić do końca. W nowym Domu Parafial­
nym znajdą się: dwie salki katechetyczne, 
z których będzie można zrobić jedną dużą salę, 
biuro parafialne, biblioteczka, część gospodar­
cza (kuchnia, jadalnia, pralnia), mieszkanie dla 
proboszcza, mieszkanie dla wikariusza, dwa

pokoje gościnne i garaż. Mam nadzieję, że 
pierwszą część uda mi się już w tym roku 
wykończyć na tyle, abym mógł tam zamieszkać, 
będą to dwa pokoiki i łazienka. Chciałbym też 
w tym roku oddać do użytku salkę, by tam 
kontynuować pracę duszpasterską ze wspólnota­
mi naszej parafii.

- Kto finansuje to ogromne przedsięwzięcie? 
Jaki procent w tym mają składki wiernych, ilu 
w budowie pomaga czynnie?

- Wielki jest udział parafian, jednak to samo 
nie wystarczy. Szukam sponsorów. Wielu z nich 
znajduję także poza Wronkami. Nie dostaję 
żadnych pieniędzy od swoich„zwierzchników” 
właściwie zdany jestem tylko na siebie. Staram 
się więc za wszelką cenę środkami, którymi 
dysponuję, robić jak najwięcej. Stąd właśnie 
pomysł festynów. Moja radość jest ogromna, 
ponieważ na ostatnim uzbieraliśmy 4500 zł. 
Mogę za to wiele zrobić. Przede wszystkim 
jednak jestem bardzo wdzięczny parafianom za 
ich wkład i ofiary, gdyż połowa z tego, co 
wydałem na ten dom, pochodzi od nich. Cieszę 
się z tego tym bardziej, że dowodzi to zaufania, 
jakim obdarzyli mnie ci ludzie.

- Wiem, że jest Ksiądz łubiany i ceniony 
w środowisku wronieckim za swoje oddanie 
sprawie parafii, wierni z pewnością chcieliby 
wiedzieć coś więcej. Jak wygląda obecne miesz­
kanie?

- Jest to trzydzieści metrów kwadratowych, 
a w tym: łazienka, kuchnia, biuro parafialne oraz 
moja sypialnia. Całość mieści się w „budynku” 
Spółdzielni Mieszkaniowej.

- Gdzie Ksiądz się żywi, bo z pewnością 
niejedna gospodyni, patrząc na Księdza, ma 
wrażenie, że nigdzie?...

-Śniadania i kolacje robię sobie sam, a obiady 
jem w klasztorze, za co jestem bardzo wdzięczny 
ojcu Gwardianowi. Oprócz tego czasami ktoś 
z parafian zaprasza mnie na obiad.

- Czy w nawale spraw codziennych jest czas 
na prywatne zainteresowania?

- Czasami, gdy mam czas, idę na mecz 
„Arniki”  albo kogoś odwiedzam, wieczorami 
oglądam jakiś program w telewizji. A kiedy 
czuję się zniechęcony, zmęczony codziennymi 
sprawami, biorę do ręki gitarę i gram.

- Co zabrałby Ksiądz na bezludną wyspę?
- Wspomnienia i radość życia!
- Na koniec proszę sobie zadać pytanie, które 

nie padło i odpowiedzieć na nie.
- Ciekawy jestem, jak długo tu będę? Gdzie 

jeszcze Pan Bóg mnie pośle?...

PO DZIĘK O W ANIE
Kilkanaście dni temu wspólnota parafii p.w.bl. Urszuli Ledóchowskiej przeżyła piękne, 

radosne chwile związane z imprezą pod nazwą ,,Pożegnanie Lata ".
Wydarzenie to zgromadziło przy naszej Kaplicy wiele osób z parafii farnej, a także spoza 

Wronek. Stało się tak dzięki pomocy, współpracy i życzliwości zakładów pracy oraz osób 
indywidualnych. Pragnę wszystkim za to serdecznie podziękować. Swoją wdzięcznością 
ogarniam wszystkie spotkania, akcje i wydarzenia, które nie mogłyby odbyć się bez 
zaangażowania innych. Modlitwą i serdecznym słowem bardzo dziękuję tym, którzy 
odpowiadali i odpowiadają na moje prośby. Jestem przekonany, że to, co dzieje się w Kaplicy 
i poza nią, nie tylko wielbi Boga, ale także pomaga w integracji środowiska, budzi nadzieję 
i rozwija dobre inicjatywy. Nasze niekiedy szare życie czyni po prostu radosnym i pogodnym. 
„Bóg zapiać” zakładom pracy oraz indywidualnym osobom za każdy gest, który pomógł 
zorganizować ,,Pożegnanie Lata" a także inne spotkania i akcje. Wierzę, że współpraca ta 
będzie trwać dla wspólnego dobra i radości.

Ks. Marian Binek
proboszcz
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OD CZYTELNIKÓW

Rok 2000 tuż, tuż...
Gdy się szuka słów, aby podziękować za pomoc, można pójść 

za przykładem wielkich ludzi, którzy w swoim życiu głosili 
wielkie idee, co więcej, słowom swoim wyznaczali rolę tak dalece 
podstawową, że stały się one ich credo życiowym. Ideę pomocy 
pięknie ujął patron naszej szkoły, Janusz Korczak, który pisał, że 
istniejemy po to, aby kochać i nieść pomoc innym.

W bieżącym roku Dyrekcja Fabryki „A m ica”  Wronki przeka­
zała naszej szkole wyposażenie sali komputerowej. Dzięki hoj­
nemu darowi młodzież naszej szkoły będzie mogła poszerzać 
wiedzę i utrwalać swoje umiejętności.

Adam Asnyk pisał:
Przeszłość nie wraca, jak żywe zjawisko,
W dawnej postaci, jednak nie umiera,
Odmienia tylko miejsce, czas, nazwisko 
1 świeże kształty dla siebie przybiera.

Świat techniki, komputerów, telefaksów - to świat przyszłości, 
„świeżych kształtów” , który dzięki ofiarodawcom - Arnice 
Wronki, jest dostępny również dla uczniów naszej szkoły.

Miną lata, kolejne pokolenie dzieci i młodzieży rozpocznie 
naukę, ale dziś my - społeczność uczniowska, rodzice, grono 
pedagogiczne, dyrekcja Szkoły Podstawowej nr 1 im. Janusza 
Korczaka, składamy serdeczne podziękowania Dyrekcji Fabryki 
AMICA Wronki za pomoc, dzięki której, mamy nadzieję, świat 
przyszłości będzie łatwiejszy do zaakceptowania.

Urodziny Klubu
Od 25 lat Klub Literacki, 

działający w Centrum Kultury Po­
znania „Zam ek” , otacza opieką 
młodych twórców, daje im szansę 
debiutu, dba o publikowanie utworów 
swoich członków, prowadzi konsulta­
cje i warsztaty literackie,organizuje 
konkursy: dawniej turniej o nagrodę 
„Zielonych Piór”  (na początku lat 
siedemdziesiątych jego finalistką była 
licealistka Natasza Goerke), a od 5 lat 
„Ogólnopolski Konkurs Wierszy 

o Laur Klemensa Janickiego” .

Sala Kominkowa Zamku gościła Annę Kamieńską, Bogusławę 
Latawiec, Edwarda Balcerzana, Stanisława Barańczaka, Edwarda 
Stachurę, Ryszarda Milczewskiego-Bruno, Jerzego Harasymowi­
cza, Ryszarda Krynickiego. Od 1970 roku opiekunem Klubu jest 
Je rzy  G rup ińsk i, wrończanin.

Na 25. urodziny Klub Literacki zaprasza na dwie wystawy i II 
Ogólnopolski Mityng Poetów i Krytyków.

Od 8 października w Hallu Cesarskim Zamku czynna jest 
wystawa zdjęć, wydawnictw i pamiątek Klubu Literackiego z lat 
1970-1997, a w sali 102 ekspozycja grafiki, rysunków i akwarel 
Kazimierza Jakubiaka. Wystawy czynne do 19 października.

11 października rozpoczął się Mityng Poetów i Krytyków - „Na 
co poezji potrzebna jest krytyka?” . Komisarzem Mityngu był 
Jerzy Grupiński.

Corocznym zwyczajem Centrum Kultury „Zamek wspólnie 
z Oficyną W ydawniczą „Głos W ielkopolski”  ogłasza „VI 
Ogólnopolski Konkurs Wierszy o Laur Klemensa Janickiego . 
Prace można nadsyłać do końca bieżącego roku, a zainteresowani 
mogą otrzymać regulamin konkursu w pokoju 51, w „Zamku 
w Poznaniu. Informacja telefoniczna: (0-61)8536081, w.266.

Szanowna Redakcjo
Z wielką przyjemnością przeczytałem w ostatnim numerze 

„W ronieckich Spraw”  o nowym prezesie Towarzystwa 
Miłośników Ziemi W ronieckiej oraz przeprowadzoną z nim 
rozmowę. Od kilkunastu lat znam pana Leszka Bartola i wyrażać 
mogę się o nim w samych superlatywach. Miałem przyjemność 
pracować w dawnym „Predom-W romet”  właśnie jako podwładny 
pana Bartola, który w owym czasie pełnił funkcję zastępcy 
dyrektora ds. handlowych, a ja  wówczas byłem kierownikiem 
Sekcji Zaopatrzenia. W spółpraca układała się bardzo pomyślnie, 
był zawsze wyrozumiały, ciepły, serdeczny, potrafił zrozumieć 
każdego. Byłem wtedy rzecznikiem „Solidarności’ ’, prowadziłem 
audycje radiowe i niejednokrotnie prowadziliśmy szczere roz­
mowy na różne tematy.

Życzę zatem nowemu prezesowi, panu Leszkowi Bartolowi, 
wytrwałości i konsekwencji w nowej społecznej pracy i aby jego 
marzenia o zmianie częstotliwości wydawania pisma (z mie­
sięcznika na dwutygodnik) szybko się spełniły. Ze swej strony 
mogę oferować współpracę z redakcją, np. zbieranie informacji. 
Całej Redakcji życzę wszystkiego najlepszego, wytrwałości, 
rzetelności i szybkiego ukazania się dwutygodnika.

Z poważaniem
Jerzy  C zarnogórsk i

WSPOMNIENIE

W a le n ty  
S t a s z a k

ż y ł  5 2  la ta

B ył c ie ś lą  budow lanym , od 
1964 r. p racow n ik iem  po znań­
sk ich p rzeds ięb io rs tw  bu do w la ­
nych, choc iaż  naukę rzem ios ła  rozpoczą ł w e  W ronkach, 
w  sto la rn i Leona G rup ińsk iego . P rzez 33 la ta p racy w  po ­
znańsk ich  firm ach rea lizow a ł w ie le  zag ran icznych  kon traktów . 
P racow a ł na budow ach w  C zechos łow ac ji i B u łga rii. Z a  
pos taw ioną  szko łę  na W ęgrzech  (1974r.), ja ko  jeden  z  n ie licz ­
nych, zos ta ł odznaczony  przez tam te jsze  w ładze  państw ow e. 
B udow a ł gm ach am basady po lsk ie j w  M oskw ie (1975-77), 
a w  la tach dz iew ięćdz ies ią tych , na te ren ie  N iem iec: os ied le  
m ieszkan iow e, hotel, szpita l.

W  kraju s taw ia ł Poznańskie Krzyże i P om nik A rm ii Poznań, 
za  budow ę któ rego  (1982r.) o trzym a ł „O d z n a k ę  H ono row ą  
M iasta  P oznan ia ” .

Śp. W a len ty  w  m ie jscu p racy by ł łub iany  i szan ow any za 
sum ienność, p racow itość i ko leżeństw o. B ył skrom nym  
cz łow iek iem , c ichym  i spoko jnym  m ieszkańcem  W ronek, 
bezgran iczn ie  oddany rodzin ie. Z g in ą ł trag iczn ie  (15 .09 .'97  
w  m ie jscu pracy), nie d o koń czy ł m yśli, zam ie rzeń  i p lanów . 
P ozostaw ił żonę z  tro jg iem  dzieci.

Składamy serdeczne podziękowania 
wszystkim Przyjaciołom, Bliskim i Znajomym, 

którzy w dniu 22 września 
odprowadzili na miejsce spoczynku

śp. Walentego Staszaka
Dziękujemy za dowody życzliwości 

i przekazane kondolencje
Zona z dziećmi
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STRAŻACKA UROCZYSTOŚĆ

140 LAT OSP WRONKI 
Kalendarium

I poł. XIX w.
Zabezpieczenie pożarowe stanowi 

niezbędny sprzęt pożarniczy i wyznaczana 
służba, zwana Strażą Ogniową. Jest ona 
powoływana spośród mieszkańców miasta 
na określony czas.

30.12.1857
Z inicjatywy radnych i działaczy Straży 

Ogniowej Magistrat przyjął przedłożony 
projekt, powołując do życia zorganizowaną 
Ochotniczą Straż Pożarną we Wronkach. 
Pierwszym naczelnikiem został Wincenty 
Ziemniewicz. OSP przejmuje posiadany 
przez miasto sprzęt przeciwpożarowy.

Rok 1900
OSP staje się strażą obowiązkową.

Rok 1902
Władze miejskie odnośnie spraw pożar­

nictwa opracowały nowy Regulamin.
1914 - 1918

I wojna światowa. Wielu strażaków służy 
w armii pruskiej. Pożary w tym czasie gaszą 
młodzi mieszkańcy Wronek.

Rok 1921
Miasto opuścił ostatni niemiecki naczel­

nik, a jego obowiązki przejął długoletni 
członek straży, mistrz krawiecki Józef Ba- 
dyna. Inni aktywni strażacy to: Andrzej 
Miężał i Antoni Bajerski.

13.07.1923
Nastąpiło całkowite spolszczenie straży. 

Na zebraniu pod przewodnictwem pierw­
szego polskiego burmistrza, Cyryla Sro­
czyńskiego zatwierdzono nowy Statut dla 
OSP. Wybrano nowe kierownictwo straży: 
Józef Badyna - naczelnik, Andrzej Miężał - 
zastępca, Edmund Grupiński, Stanisław 
Białek, Władysław Tomaszewski, Antoni 
Bajerski, Andrzej Pietruszewski, J. Kawicki 
i W. Hercka.

Rok 1932
Uroczyste obchody 75-lecie OSP. Od­

dano do użytku nową strażnicę, poświęcono 
pierwszy w dziejach wronieckiej OSP sztan­
dar i zorganizowano zawody sportowo- 
pożarnicze.

Rok 1936
Przy ulicy Kościuszki pobudowano nową 

świetlicę.
1939 - 1945

Zawieszenie działalność polskiej jedno­
stki OSP. Stanisław Bajerski i Bronisław 
Kaczkowski wykradają - ze stosu sztan­
darów przeznaczonych do spalenia - sztan­
dar OSP wraz z drzewcem i przechowują go 
do końca okupacji. Niemcy przejęli 
dowództwo straży. Utworzono straż obo­
wiązkową, powołując do niej wszystkich 
mężczyzn - Polaków od 18 do 55 roku życia, 
którzy zobowiązani byli do regularnego 
uczęszczania na cotygodniowe ćwiczenia 
i alarmy. Strażacy w konspiracji przygoto­
wali się do zabezpieczenia sprzętu i taboru, 
do ochrony najważniejszych obiektów 
w mieście oraz do pełnienia funkcji 
porządkowych po zakończeniu wojny.

20.01.1945
W Ratuszu, pod przewodnictwem prezesa 

OSP, Stanisława Cichego, odbyło się ze­
branie organizacyjne Straży Obywatelskiej. 
Rekrutowała się ona spośród członków 
przymusowej Straży Pożarnej. Zadaniem 
straży obywatelskiej było: zapewnienie bez-

Ochotnicza Straż Pożarna we Wronkach ist­
nieje już od 140 lat i zaliczana jest do najstar­
szych w Polsce. 12 października jednostka uro­
czyście obchodziła swój jubileusz, otrzymała 
nowy sztandar i najwyższe strażackie i lokalne 
odznaczenia. Właściwie, to dwa dni trwało strażackie święto we Wronkach.

W niedzielne południe przed miejską strażnicą (z odnowioną elewacją) zaczęły zbierać się delegacje 
lokalnych jednostek OSP, harcerze, młodzież szkolna i zaproszeni goście. Stąd, w asyście sztandarów i przy 
dźwiękach strażackiej orkiestry dętej, wszyscy wyruszyli zwartą kolumną do kościoła famego. Mszę świętą, 
w intencji poległych i zmarłych strażaków, koncelebrował ks. kanonik, Jerzy Stachowiak w asyście 
proboszcza boreckiego i ojca gwardiana. W wygłoszonej homilii ks. kanonik podkreślił rangę strażackiej 
ochotniczej służby Bogu i Ojczyźnie, niesienia pomocy bliźniemu, z narażeniem zdrowia i życia - ideałom 
wypisanym na sztandarze i w strażackich sercach. Podczas Mszy św. poświęcony został nowy sztandar dla 
wronieckiej jednostki.

Z fary strażacy i goście przemaszerowali do sali Wronieckiego Ośrodka Kultury. Meldunek komendanta 
M-G ZOSP, Stefana Kaszkowiaka złożony zastępcy komendanta PSP w Pile, Władysławowi Górniakowi 
i odegrany hymn państwowy rozpoczął drugą część uroczystości. Po przedstawieniu historii wronieckiej 
jednostki, przez druhnę Grażynę Kaźmierczak, nastąpił podniosły moment - wręczenia Jubilatom nowego 
sztandaru, ufundowanego przez mieszkańców gminy. Przewodniczący Społecznego Komitetu Fundacji

Świętowali

IfPłUTNtp; i « K v  tf pSIjfef .V
i; y ran? *

Dh prezes, Ryszard Jankowski przekazuje sztandar wronieckiej jednostce OSP - druhom: 
Czesławowi Jądrzykowi i Zdzisławowi Dzikowi (całuje sztandar).

Sztandaru, Alfred Piotrowski przekazał sztandar prezesowi Zarządu Wojewódzkiego ZOSP w Pile, 
Ryszardowi Jankowskiemu, który wręczył go prezesowi Czesławowi Jądrzykowi i naczelnikowi Zdzisła­
wowi Dzikowi. Z ich rąk sztandar przejął poczet sztandarowy w składzie: Bolesław Koziej (chorąży), 
Zygmunt Miężał, Bogusz Cypel.

Wiceprezes Zarządu Głównego ZOSP RP, Marian Rędzioch odznaczył jednostkę OSP Wronki 
najwyższym strażackim odznaczeniem - „Złotym Znakiem Związku OSP” , dekorując nim sztandar. 
Ponadto Rada Miejska Wronek wyróżniła jednostkę odznaką honorową „Za zasługi dla Miasta i Gminy 
Wronki” . Aktu dekoracji sztandaru dokonał przewodniczący Rady, Ireneusz Jabłoński w asyście 
burmistrza, Kazimierza Michalaka.

Po tej ceremonii posypały się życzenia, gratulacje i okolicznościowe upominki, składane na ręce prezesa 
Jądrzyka, który był wzruszony i bardzo szczęśliwy, że mógł w tej uroczystości uczestniczyć, bo przecież 
parę dni wcześniej przeby­
wał jeszcze w szpitalu. Pod­
czas tej uroczystości meda­
lami „Za zasługi dla pożar­
nictwa” wyróżnieni zostali:
Leszek Bartol (złotym) i Al­
fred Piotrowski (srebrnym).
Strażacka gala zakończyła 
się przy strażnicy, dokąd od­
prowadzono nowy sztanda­
ry, a pod obeliskiem „Pa­
mięci strażaków...” złożono 
wiązanki kwiatów. Później, 
w pobliskiej szkole była 
grochówka dla wszystkich - 
nie tylko strażaków.

W uroczystości, oprócz 
wymienionych gości wzięli, 
udział fundatorzy sztandaru 
i naczelne dowództwo ko- . . . . . . . .  . , _ . ,
mend rejonowych i wo- Przewodniczący, Ireneusz Jabłoński dekoruje sztandar Odznaką 
jewódzkiej PSP w Pile. Honorową „Za zasługi dla Miasta i Gminy Wronki”.
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JUBILEUSZ

140-lecie
Na okoliczność strażackiego święta zostały wy­

dane przez Wronki i Piłę dwie okolicznościowe 
kartki pocztowe, które również okolicznościowym 
stemplem pieczętowały panie z wronieckiej poczty.

140 LAT OSP WRONKI 
Kalendarium

Obchodom 140-lecia wronieckiej OSP towarzyszyła impreza rangi krajowej:

IV OGÓLNOPOLSKI KONKURS KRONIK
i konkurs na pamiętniki, wspomnienia, relacje i opracowania 

„Z dziejów Ochotniczych Straży Pożarnych” ,
który rozpoczął się już dzień wcześniej, a jego organizatorem był Zarząd Główny ZOSP RP wraz 
z Zarządem Wojewódzkim w Pile, który we Wronkach pełnił rolę gospodarza.

Na konkurs wpłynęły kroniki 49 jednostek organizacyjnych z 11 województw, łącznie 64 tomy. Jury, 
pod przewodnictwem dra Eugeniusza Walczaka, w kategorii kronik OSP przyznało „Puchar Zarządu 
Głównego’ ’ czternastu jednostkom. Wśród nich znalazły się trzy z woj. pilskiego: Krajenka, Lotyń i Łekno, 
a z poznańskiego - OSP 
Sulęcin. Ponadto „Pu­
charem Zarządu 
Głównego” jury 
wyróżniło: w kat. kro­
nik Zarządów Gmin­
nych i M-G ZOSP RP: 
siedem Związków, 
w tym z pilskiego - 
Wyrzysk i Jastrowie, 
a z poznańskiego - Sie­
raków i Krzykosy; 
w kat. kronik Zarzą­
dów Wojewódzkich 
ZOSP RP: cztery
Związki - w Toruniu,
Pile, Poznaniu, Ost­
rołęce.

Dwudziestu kroni­
karzy otrzymało nagro­
dy indywidualne w po­
staci „Encyklopedii 
Polski” . Szkoda, że 
w konkursie nie zaist­
niała żadna kronika 
OSP z Wronek, nawet 
jubilatów, którzy w po­
przednich edycjach konkursu odnosili sukcesy. W kategorii na wspomnienia i opracowania nagrodami 
pieniężnymi wyróżniono: Zbigniewa Todorskiego, Tadeusza Olejnika, Zbigniewa Szlagowskiego i Kazi­
mierza Gładysza.

Oficjalnego otwarcia spotkania kronikarzy, prezes Rędzioch wyraził swój niedosyt z racji stosunkowo 
malej frekwencji w konkursie. Podkreślał ważną rolę dokumentowania działalności OSP i spisywania jej 
dziejów. Podczas sympozjum podjęta została inicjatywa utworzenia klubu kronikarzy. Oprawa konkursu, 
przygotowana przez gospodarzy, spotkała się z zadowoleniem jego uczestników. Goście zwiedzili fabrykę 
lodówek i muzeum, bawili u „Chęchaczy” piekąc przy ognisku kiełbaski, mieli wystawny bankiet z muzyką 
i śpiewem, występ Zespołu Folklorystycznego „Marynia” i częste towarzystwo burmistrza Michalaka. Na 
podsumowanie konkursu, który odbył się w kameralnej Sali Rycerskiej muzeum, zafundowano gościom nq 
„deser”  - koncert najsłynniejszych arii operowych w wykonaniu artystów opery wrocławskiej i warszaws-

Wiceprezes ZG ZOSP RP, Marian Rędzioch wśród Chęchaczy: „Cieszy 
mnie - la dziatwa i młodzież skupiona w pożarniczej drużynie harcerskiej'

kiej.
Do tego dodać należy merytoryczny nadzór nad konkursem ze strony pani Leonardy Bogdan 

i niezawodną koor­
dynację przebiegu 
całości konkursu, nad 
którą czuwał dh Krzy­
sztof Fojtoraz duszę 
całego towarzystwa, 
druhnę Longinę Bara­
nowską z Krajenki.
Z pewnością należą się 
też podziękowania per­
sonelowi WOK-u, 
obsłudze „Borowian- 
ki” i internatu techni­
kum (zakwatero­
wanie). Całość dwu­
dniowego strażackiego 
święta we Wronkach, 
wypadła ... Lepiej się 
nie chwalić, zrobili to 
nasi goście.

Tekst i zdjęcia: 
Paweł Bugaj Laureaci konkursu w kat. kronik jednostek OSP

pieczeństwa przeciwpożarowego oraz czu­
wanie nad ładem i porządkiem w mieście.

3.04.1945
Na pierwszym powojennym zebraniu do 

straży zapisało się 53 członków.
16.08.1945

Nadzwyczajne walne zebranie, na którym 
przyjęto nowy Statut OSP i wybrano Zarząd, 
na którego czele stanął Józef Badyna.

Rok 1947
Uroczystość 90-lecia OSP

Rok 1951
OSP liczyła 36 członków czynnych i 66 

wspierających. W roku tym nastąpiła re­
organizacja straży pożarnych w kraju.

23.02.1952
95-lecie OSP. Na Walnym Zebraniu, OSP 

przyjmuje nowy Statut. Zarząd zastąpiony 
zostaje Komendą, na czele której stanął 
Stefan Cypel.

16.12.1957
Obchody 100-lecie OSP. Powstaje 39. 

Harcerska Drużyna Pożarnicza im. Ludwiki 
Wawrzyńskiej (działa do 1969r).

Rok 1958
Kolejna reorganizacja OSP w kraju. 

Przyjęto nowy Statut i dokonano wyboru 
nowego Zarządu. Prezesem wybrany został 
Franciszek Biedny a naczelnikiem Stefan 
Cypel. Siedziba jednostki mieści się 
w strażnicy przy ulicy Kościuszki.

17.02.1968
OSP otrzymała sztandar ufundowany 

przez społeczeństwo miasta Wronek dla 
uczczenia 110 rocznicy istnienia jednostki.

Rok 1982
Uroczystość 125-lecia. Z tej okazji wro- 

niecka OSP odznaczona została Złotą Od­
znaką Honorową: „Za Zasługi w Rozwoju 
Województwa Pilskiego” . W sierpniu OSP 
przejęła z Domu Kultury i wzięła pod opiekę 
upadającą orkiestrę dętą.

Rok 1991
OSP objęła patronat nad 12. Drużyną 

Harcerską „Chęchacze” z Nowej Wsi, która 
jako specjalność wybrała pożarnictwo, 
stając się Harcerską Drużyną Pożarniczą 
i kontynuując tradycje 39. Drużyny 
Pożarniczej.

Rok 1992
Obchody 135-lecie OSP. Od zaproszo­

nych na tę uroczystość strażaków z Holandii 
jednostka otrzymała - w prezencie - sa­
mochód bojowy fiat ducato, wyposażony 
w sprzęt ratownictwa drogowego.

12.10.1997
Uroczystości jubileuszowe 140-lecia 

OSP Wronki. Na liście członków honoro­
wych znajdują się druhowie: Edward Maj­
chrzak - były naczelnik i wiceprezes - Ma­
rian Radomski. Obecnie jednostka liczy 30 
członków czynnych. W skład Zarządu 
wchodzą: Czesław Jądrzyk - prezes (funkcję 
tę pełni od 1976r), Zdzisław Dzik - 1 wice­
prezes i naczelnik, Zygmunt Miężał - II 
wiceprezes, Małgorzata Kuster - skarbnik 
(instruktorka 12.HDP„Chęchacze), Andrzej 
Liszkowski - sekretarz, Walerian Tafelski - 
gospodarz, Józef Srech, Jerzy Ławniczak 
(przedstawiciel orkiestry), Grażyna 
Kaźmierczak (drużynowa 12. HDP 
„Chęchacze” ) - członkowie.
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R E K L A M A  - O G Ł O S Z E N I A

G ab in e t
Chirurgiczny
DR JANUSZ RENN
Wronki, ul. Powstańców Wlkp. 23 

PRZYCHODNIA ZAKŁADOWA „SPOM ASZ”
czynny: wtorki, w godz. 16°°-1700

O  leczenie i diaęn&styka 
O  Wykonywanie drobnych 

zabiegów chirurgicznych

^ iA L C H E l t f  N
Wronki, os. Mieszka I 2a; 

Tel. 541-338

CZYSZCZENIE
•  garderoby
•  kożuchów
•  dywanów
•  odzieży roboczej
•  zabawek pluszowych
•  pranie bielizny 

pościelowej
Z ap raszam y  od pn .-p t. 

w godz. 900-16,MI
^  Wystawiamy faktury VAT ^

P.H.U. STEMPLODRUK 
SŁAWOMIR WINIECKI

♦  wyrób pieczątek
- każdego rodzaju

♦  laminowanie
♦  identyfikatory
♦  wizytówki
♦  koperty i druki firmowe
♦  zaproszenia, ulotki, metki 

nekrologi
4- komputerowa obróbka 

zdjęć - skanowanie
Kontakt: Hotel
® 067/540-951 (grzecznościowy)

BIURO RACHUNKOWE
Proponuje Państwu następujące usługi:
- prowadzenie ksiąg handlowych
- prowadzenie ksiąg przychodów 

i rozchodów
- deklaracje podatkowe PIT i VAT
- prowadzenie spraw pracowniczych

Zgłoszenia tel. (067) 541-782 
osobiste w czwartki w godz. 17°°-2000 

R. K. Marciniak 
Stróżki 97/a/7; 64-510 Wronki

SPRZEDAM DZIAŁKĘ
o powierzchni 260 m kw. 
na terenie Pracowniczych 

Ogrodów Działkowych 
im. Tadeusza Kościuszki 

przy ul. Powstańców Wielkopolskich 
Cena do uzgodnienia 

Tel. 540-157

PRYWATNE
GABINETY LEKARSKIE
Wronki, ul. Klasztorna 2 

Tal. 540-889

OKULISTA
dr Sylwester Cybulski 

LECZENIE CHORÓB OCZU
•soczewki kontaktowe
(w szystk ie  św ia tow e firm y)

•  płyny i tabletki enzymatyczne

Przyjmujemy we wtorki od godz. 1600

HOMEOPATIA
dr Michał Eicke

Choroby nerwicowe, astma, bóle 
głowy, nadmierne pocenie się, 

usuwanie przykrego zapachu potu, 
zmiany klimakteryjne, częste infekcje 

dróg oddechowych, choroba 
wrzodowa, wszelkie schorzenia przewlekłe
Przyjmuje ui czwartki od godz. 16

ORTOPEDA-TRAUNATOLOG
lek. med. Maciej Krajewski

CHOROBY KOLANA
Przyjmuje w środy w godz. 1730-1830 
•wizyty domowe zgłaszać telefonicznie

Tel.: 0 -601-704970

GABINET LEKARSKI
S t a n I sŁa w  K o b iA łk o w s k i

SPECJALISTA MEDYCYNY OGÓLNEJ
pediatra

Wronki, Os. Staszica 6 m. 6 (II piętro); Tel.: 540-717 
Czynny: codziennie 1830-1930; pon., śr., pt. 1430-1530

W nagłych zachorow aniach dorośli i dzieci 
przyjm owani są  o każdej porze

•  Badania profilaktyczne pracowników i podejmujących pracę.
•  Badania kierowców i ubiegających się o prawo jazdy
•  Wizyty domowe
•  Wystawia zaświadczenia, świadectwa, zwolnienia, L-4, rachunki

DROBNE

doradztwo - wykonawstwo 
sprzedaż - transport

P.P.U.H. PR0 M0 TECH
Brzeźno 20, Tel. 55 19 83 

P O L E C A  T A N IO

POKRYCIA DACHOWE:
•  ondura •  eternit (wym . 2 ,00 x 1,25 m;

2 ,00  x 0 ,94 m; 1,75 x 1,13 m) 

csr blachy dachówkopodobne 
- fińska Rautaruukki 
(cięte na wymiar)
folie dachowe zbrojone

•  okna dachowe •  farby ochronne

MATERIAŁY
IZOLACYJNE:
(przedstawicielstwo Rockwool Polska)
•  wełna mineralna •  styropian
•  styrosuprema

BOAZERIA PCV (Siding - USA) 
RYNNY I PŁYTY PCV

K U P IĘ  D O M
lub MiESzkANiE

w e  WRONkAck lub okolicy 
K o N T A k i: P o I na  5/1

•  S przedam  dz ia łkę  budow laną  z z iem ią  
4800  m 2 w  P opow ie k. W ronek, 
0-67/549-401.

•  P oszuku ję  m ieszkan ia  (poko ju) na te ren ie  
m iasta  lub gm iny W ronki. Tel. 549-376, po 
godz. 20°°
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B I L A N S  Z B R O D N I

WYKAZ WIĘŹNIÓW POLAKÓW
ZMARŁYCH W WIĘZIENIU WE WRONKACH 

W LATACH OKUPACJI 1939-45 (cz. VI)
L is tę  sp o rzą d ził za raz  p o  zakończen iu  w ojny  p rze b y w a ją c y  w ów czas  w  w ięzien iu  

m ieszka n iec  W ronek, n ie ży ją c y  ju ż  R om an  R ata jczak . Z osta ła  zes taw iona  na  
p o d s ta w ie  zna jd u ją cych  s ię  w ów czas  w w ięzien iu  re jes trów  w ięźniów , d o  k tó rych  
R om an  R a ta jczak  m ia ł dostęp . P o  w yn ies ien iu  j e j  z  za kła d u  lis ta  była  p rzech o w yw a n a  
w  do m u  a u to ra  a ż  do  czasu , g d y  c zło n ek  rodziny  R om ana  R a ta jczaka , A n d rzej 
Bosacki, p r ze k a za ł j ą  T ow arzystw u  M iło śn ikó w  Z ie m i W ronieckiej.

L is ta  sp o rządzona  zo sta ła  na  p o d s ta w ie  sp isó w  p ro w a d zo n ych  w  w ięzieniu , nie  
za w sze  s ta rann ie , także  w arunk i sp o rzą d za n ia  o d p isu  m o g ły  w p łyn ą ć  na  zd e fo r­
m o w a n ie  na zw y  m ie jscow ośc i, nazw iska  b ą d ź  daty. O czeku jem y, że  C zyte ln icy, k tó rzy  
m o g ą  w n ie ść  u zupełn ien ia  c zy  kom en tarze, d o tyc zą ce  zn anych  im  osób  lub  fa k tó w ,

sko n ta k tu ją  s ię  z redakcją . N iek tó rzy  j u ż  to zrobili. U zyskane in fo rm acje  o p u b ­
liku jem y  p o  w ydrukow an iu  o s ta tn iego  odc inka  te j list}'.

L ista  za w ie ra  p o n a d  8 0 0  nazw isk . P u b liku jem y  ją , za ch o w u ją c  u k ła d  c h ro n o ­
log iczny. K o le jne  c zęśc i lis ty  C zy te ln icy  zn a jdą  w  na stęp n ych  n u m era ch  ,,W ron iec-  
k ich  S p r a w ”. Z a ch o w a m y  tak i układ , a b y  za in te re so w a n i m o g li w yc ią ć  z  n a sze j 
g a ze ty  odp o w ied n ią  s tro n ę  i z e s ta w ić  u- ten sp o só b  c a ło ść  tego  w arto śc iow ego  
dokum entu .

S ą dzim y  także, że p u b lik o w a n ą  p rze z  n a s  lis tą  za in te re su ją  s ię  h is to rycy  oraz  
org a n iza c je  i insty tucje , k tó re  zb iera ją  i opra co w u ją  m a teria ły  źród łow e, d o tyc zą ce  II 
w ojny  św ia to w e j oraz rep resji o ku pan ta  w obec  lu d n o śc i po lsk ie j. Te podm io t} ' także  
zach ęca m y  do  w spó łp racy  z  nam i. [R E D .]

L p . N a zw isko  i  im ię D a ta  u r . M ie jsce  u ro d ze n ia O s ta tn ie  m-sce zam ieszk. D . zgonu
531. Jończyk M a ksym ilian 27.01.1902 Budzyń pow. C hodzież Budzyń pow. C hodzież 29.11.1942
532. W riżew sk i K az im ie rz 4.03.1905 Poznań Poznań 30.11.1942
533. M ró z  Agnieszka 15.01.1908 D rzazgow o pow . Środa K on in 1.12.1942
534. K w ie c iak  S tanisław 9.04.1897 K ó rn ik  pow. Śrem Śrem 1.12.1942
535. C ichy  Franciszek 1.04.1880 Jarogniew ice pow . Kościan Poznań 2.12.1942
536. K ło d z iń sk i Jan 12.05.1904 Poznań Poznań 2.12.1942
537. Schukm ann S tanis ław 4.04.1924 Ś m ie ln ik i pow. K o ło Ś m ie ln ik i pow . K o ło - 2.12.1942
538. Francuzik  Stefan 16.08.1920 Szam otuły O b o rn ik i 3.12.1942
539. M a n iew sk i W acław 13.10.1878 Ż n in Żn in 4.12.1942
540. C ho le w icz  Julian 5.04.1874 Ż y c h lin  pow . K utno Ż y c h lin  pow . K u tno 5.12.1942

541. Ż y w ic k i Franciszek 19.05.1900 M ałe C erkw ice  pow . Tuchola N ow e M iasto  nad D rw ęcą 5.12.1942
542. K w aśn ik  S tanisław 25.04.1909 W rześnia Poznań 7.12.1942
543. G n iedz ińsk i Józe f 8.03.1901 O b o rn ik i O b o rn ik i 8.12.1942
544. M a kow sk i M icha ł 12.08.1916 K ram atow ska (R osja) W arszawa 8.12.1942
545. Poterski Leon 6.1 1.1908 M o d lin W arszawa 9.12.1942
546. A n tko w ia k  W ilh e lm in a 16.1 1.1883 D ortm und P uszczykow o pow. Poznań 9.12.1942
547. F rąckow iak Adam 22.11.1897 Ś m iło w o  pow . S zam otuły Poznań 9.12.1942
548. D om m er Leon 23.03.1899 B ia ła  pow. Tuchola Poznań 9.12.1942
549. O lek  Ignacy 14.07.1889 Fe liksow o pow. W rześnia N ek la  pow . Środa 10.12.1942
550. W ie lkopo lan  Zyg m un t 4.02.1906 Łódź Łó dź 11.12.1942

551. Korona Józef 7.03.1883 Dam asław ek pow . W ągrow iec W ągrow iec 12.12.1942
552. M ager Tadeusz 16.1 1.1901 Szczerzewo pow. Łó dź Szadek pow. Łask 12.12.1942
553. K o tla rek  W ładys ław 27.11.1895 B ron ie w o  pow . R adzie jów M ich a le w o  pow. C iechocinek 13.12.1942
554. P aw łow sk i Jan 27.10.1886 W ierzen ica  pow . Poznań Poznań 13.12.1942
555. Sobański A n to n i 5.11.1922 Pniew y pow . Szam otu ły Poznań 15.12.1942
556. W róbe l A n ton i 31.05.1899 Łó dź Łó dź 15.12.1942
557. Lew andow sk i Bo les ław 15.08.1907 N ak ło N ak ło 17.12.1942
558. S ypn iew sk i A leksander 10.03.1901 R oza lin  pow . K on in Im ie ln o  pow . K on in 17.12.1942
559. B łażyńsk i S tanis ław 8.07.1925 K on in K on in 20.12.1942
560. Ta rno w sk i Jan 12.08.1923 Strądze w o  pow. K u tno Stradzewo pow. K utno 21.12.1942

561. G o ld ra t Boruch 3.01.1907 W ie luń W ie luń 23.12.1942
562. Pelzner Zdz is ław 9.06.1909 Poznań Poznań 23.12.1942
563. Psarski Leon 12.06.1900 Pobiedziska pow . Poznań N o w y  Zbąszyń 24.12.1942
564. Rybak Jan 4.08.1909 Pęckowo pow. C zarnków Pęckow o pow . C zarnków 25.12.1942
565. K ow a lczyk  K atarzyna 26.10.1899 W ila now o Poznań 26.12.1942
566. Kuhn K azim iera 7.11.1919 W ągrow iec W ągrow iec 27.12.1942
567. M iko ła je w ska  Janina 2.06.1894 D ąbrów ka pow. M o g iln o M o g iln o 29.12.1942
568. S zaliński A n to n i 7.12.1890 L ip o w ie c  pow . K rotoszyn K ro toszyn 30.12.1942
569. M is iu m y  Czesław 10.07.1923 Poznań Poznań 3.01.1943
570. S pringer K az im ierz 20.02.1921 K rzyżów ek pow . Poznań Poznań 4.01.1943

571. Trzaska lska Józefa 18.03.1877 Brzezie pow. W łoc ław ek W ło c ła w e k 6.01.1943
572. Jóźw iak S tanisław 23.04.1872 P ią tkow o P ią tkow o 11.01.1943
573. Jacuński S tanis ław 12.06.1887 W arszawa W iln o 16.01.1943
574. K o z ło w sk i A n ton i 17.01.1862 R adzie jów  pow. N ieszawa R adzie jów  pow. N ieszawa 18.01.1943
575. Budzyńska Ju lia 20.01.1924 Gniezno G niezno 20.01.1943
576. K abacińsk i A leksander 26.02.1909 Reklinghausen Poznań 20.01.1943
577. B łaszczak W ło d z im ie rz 19.09.1921 B uk  pow . G rodz isk B uk  pow . G rodzisk 20.01.1943
578. K ra jew ska Józefa 8.03.1876 L ip ia n k i pow . G ostyn in L ip ia n k i pow . G ostyn in 22.01.1943
579. S te inburg Karo l 25.10.1884 W arszawa Poznań 22.01.1943
580. K o w o l Jan 25.05.1874 G ostyń Środa 25.01.1943

581. P rzyby ł E dw ard 27.07.1914 B e rlin S zam otuły 25.01.1943
582. 30.03.1883 Szubin Ino w roc ław 25.01.1943
583. Szym ański Herbert 10.04.1918 O e ls n itz / Sch Poznań 26.01.1943
584. S łup ińsk i W ładys ław 24.05.1921 O rko w o  pow. Śrem O rko w o  pow . Śrem 26.01.1943
585. 6.03.1905 K altenburg  pow. Essen W itk o w o  pow . G niezno 26.01.1943
586. K aczorow sk i Ignacy 17.01.1877 M a ły  L u b in  pow. Jarocin S trzelno pow . M o g iln o 29.01.1943
587. K opa ła S tanis ław 20.04.1922 Poznań O pa linakow o 30.01.1943
588. N ap ie ra jczyk Idz i 10.08.1899 K opyd ła  pow . W ie luń W ie luń 30.01.1943
589. 28.10.191 1 Reklinghausen Poznań 1.02.1943
590. Jelak Franciszek 22.02.1916 K om orze  pow . Jarocin Poznań 3.02.1943

591. W ysok ińska  B ron is ław a 8.07.1901 O porów  p o w jjjfb tn o T o ka ry  pow. K u tno 4.02.1943
592. M a jch rzak S tefania 31.07.1922 K o b y le jo k  pow. Poznań Poznań 5.02.1943
593. N apie ra ła Józef 17.02.1888 Zakrzew o pow . G niezno Ino w roc ław 5.02.1943
594. K unc W aw rzyn 3.08.1886 N ochow o pow. Śrem Łazek pow . Śrem 8.02.1943
595. 10.04.1900 Ślesin pow. K utno G ajew  pow. K u tno 9.02.1943
596. 31.01.1886 S o ko ln ik i pow. W arszawa G u tkow o  pow . K on in 10.02.1943
597. R obaczkiew icz Franciszek 26.08.1888 K os tro w o  pow . G niezno G niezno 10.02.1943
598. B ia łek W ładys ław 2.09.1920 O to row o  pow . S zam otuły O to ro w o  pow . Szam otu ły 13.02.1943
599. 22.01.1874 P ostlin , Westpreussen M ro w in o  pow . Poznań 13.02.1943
600. K ucz A da lbe rt 20.04.1889 Z ębow o pow. N o w y  T om yśl Poznań 14.02.1943
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B I L A N S  Z B R O D N I

L p . N a zw isko  i im ię D a ta  u r . M ie jsce  u ro d ze n ia O s ta tn ie  m-sce zam ieszk. D .z g o n u
601. N ow ak Ignacy 15.08.1862 Poznań Poznań 17.02.1943
602. P akulski Tom asz 27.02.1887 Szelewek pow. K on in Szelewek pow. K on in 18.02.1943
603. Jankow ski W ładys ław 16.12.1908 B ie lice B ie lice 18.02.1943
604. W a lczak Jan 8.09.1888 Figanow o pow. To ruń Środa 20.02.1943
605. N ow o tn y  C zesław 27.06.1921 Poznań Poznań 20.02.1943
606. W endt A n ton i 27.1 1.1920 C iechocinek pow. N ieszawa C iechocinek pow. N ieszawa 20.02.1943
607. W alczak M ieczys ław 27.1 1.1921 Poznań Poznań 21.02.1943
608. P ionek S tanisław 5.08.1884 K a m in n ik i pow. C zarnków K a m in n ik i pow. C zarnków 22.02.1943
609. P iechow iak Edm und 16.11.192? Poznań Poznań 23.02.1943
610. W a lkow ska  M a ria 8.08.1880 Poznań Poznań 25.02.1943

611. C hm ie lecka Stanisława 20.04.1902 K u tno K u tno 27.02.1943
612. Tyskaw a B olesław a 15.10.1916 K ochc in  pow . L ip n o W łoc ław ek 28.02.1943
613. M iro s  W ładys ław 25.06.1895 G óry  pow. M iń sk  M az. W arszawa 28.02.1943
614. Stanek W aw rzyn iec 10.08.1875 G rodzisk G rodzisk 28.02.1943
615. Łuczak Katarzyna 18.09.1879 K o ło c in  pow. Śrem Śrem 3.09.1943
616. Lew andow sk i Jan 28.12.1900 M ich a ło w o  pow. N ieszawa Ino w roc ław 7.09.1943
617. Frankow ski S tanis ław 27.04.1879 Poznań Poznań 8.09.1943
618. G ozdz ie lew sk i W ładys ław 15.03.1890 K rzem ień W arszawa 8.09.1943
619. Kurnatow ska Katarzyna 6.11.1880 K u m a to w o  pow . Szam otu ły Poznań 9.09.1943
620. A n tczak Pelagia 9.08.1884 Pom bie pow. Ino w roc ław Poznań 9.09.1943

621. P rzyby ł Józef 19.03.1905 Ł u zo w o  pow. Poznań Poznań 10.03.1943
622. Stodolna Regina 12.05.1907 K opo jn o  pow . K on in pow. S ierpc 14.03.1943
623. zm arło  dz iecko  W o jc iecho w sk ie j H eleny 14.03.1943
624. zm arło  dz iecko Pach H eleny 15.03.1943
625. R atajczak Jakub 7.07.1880 S łopanow o pow . S zam otuły Poznań 15.03.1943
626. W arha lsk i Leon 10.04.1901 G łaszewo pow . M iędzychód Szam otu ły 16.03.1943
627. M iłk o w s k i Józef 20.03.1906 S ikczyce pow . Ta rnów Jarużyn pow. Szubin 17.03.1943
628. Konieczna M aria 8.1 1.1886 Śrem pow . Środa 17.03.1943
629. Opat H enryk 24.02.1924 K on in K on in 18.03.1943
630. S zym kow sk i Adam 22.06.1899 M iło s ła w  pow. W rześnia G niezno 19.03.1943

631. Jankowska Katarzyna 4.01.1877 N iestrow o  pow. M o g iln o B udy pow. K on in 21.03.1943
632. Z w o ln iń s k i W ładys ław 11.1 1.1896 Ł a g ie w n ik i pow. W łoc ław ek K ruszw ica  pow . Ino w roc ław 21.03.1943
633. M a łyszek Franciszek 2.04.1874 B ie rzyn  pow. Kościan Suchylas pow. Poznań 23.03.1943
634. Kaczm arek S tanisław 1.04.1909 K o m o rn ik i pow. Poznań Jun iko w o pow . Poznań 23.03.1943
635. Szczepaniak Leon 26.03.1904 Łos in iec  N. pow . W ągrow iec Ł o s in iec  N . pow. W ągrow iec 25.03.1943
636. M atczak A n ton i 1.04.1893 M ik u lic e  pow. Tu rek M ik u lic e  pow. Tu rek 26.03.1943
637. P lucińska Janina 27.03.1912 M iko szyn  pow. K on in K on in 27.03.1943
638. Szaląg Jan 21.12.1912 K o b y ln ik  pow. Kościan Ś m ig ie l pow. Kościan 30.03.1943
639. K rzysz ta fk ie w icz  Józefa 11.11.1872 P ow idz pow . G niezno G niezno 30.03.1943
640. Subera S tanisław 30.04.1875 S krzybów  pow . O strow o Poznań 2.04.1943

641. Z ie liń ska  A n ie la 18.08.1921 Huta N ow a pow . G ostyń H uta N ow a pow . Gostyń 2.04.1943
642. W asiak A po lon ia 12.1 1.1909 Pieczew pow . Łęczyca Neu-Sedan pow . K o ło 3.04.1943
643. K u lbaka B ron is ław 8.07.1912 A labany (A m e ryka  Półn.) Ś m iło w o  pow. C hodzież 4.04.1943
644. M a rk ie w icz  Stanisława 4.03.1907 C hicago (U S A ) R om anow o pow. N ieszawa 5.04.1943
645. F rankow ski S tanisław 30.03.1915 N iecho w o  pow. Poznań K ob y ln ica  pow. Poznań 5.04.1943
646. K o z ic k i B ron is ław 16.01.1873 Powce pow. N ieszawa W ito w o  pow . N ieszawa 6.04.1943
647. C ycek B ron is ław a 12.03.1898 D ąbrow ice  pow . K u tno D ąbrow ice  pow . K utno 9.04.1943
648. K ondz ia łow ska B ron is ław a 20.04.1904 K lo n o w o  pow . N ieszawa R adzie jów 10.04.1943
649. Janicka M arianna 15.12.1884 Topo la  pow. Łęczyca Janówek pow . Łęczyca 10.04.1943
650. S tatonow ski B ron is ław 14.03.1908 K aw n ice  pow . K on in R oszow o pow. K on in 1 1.04.1943

651. K luska  K az im ie rz 22.02.1904 W ito w o  pow . Sieradz R ow y pow. Sieradz 14.04.1943
652. O le jn icza k  W ładys ław a 1 1.05.1914 Dęby K ró lew sk ie  pow . K o ło K lo n ó w  pow . N ieszawa 14.04.1943
653. Leszczyńska M arianna 12.04.1880 Ś m ie łow ice  pow . W łoc ław ek W iechow ice  pow. W łoc ław ek 15.04.1943
654. K irsch  G enowefa 25.10.1900 W in ie w o  pow. K a lisz W in ie w o  pow. K a lisz 20.04.1943
655. S tefanow ski A dam 10.12.1884 Lubsz pow . Żn in Poznań 21.04.1943
656. M icha lak  Jerzy 10.10.1923 Poznań Poznań 25.04.1943
657. P iętka S tanisław 22.10.1904 S ierosław  pow. Poznań S ierosław  pow. Poznań 27.04.1943
658. W róbe l W anda 23.02.1907 Poznań Poznań 27.04.1943
659. K ro m o lic k i A n to n i 2.06.1906 Sady pow. Poznań Ł a g ie w n ik i pow . Poznan 29.04.1943
660. G w izdek  Helena 3.11.1912 G rodzice  pow . K on in Jarosiew ice pow. K on in 30.04.1943

661. C zarnecki Stefan 28.09.1910 P arkow o pow . O b o rn ik i Środa 18.05.1943
662. Baraniak A ndrze j 21.1 1.1888 A lle rsbach (N iem cy ) W yszanów  pow. Kępno 22.05.1943
663. W eber M aria 21.02.1900 D uszn ik i pow. Szam otuły N iew ie rz , pow. S zam otuły 22.05.1943
664. W ęcław ek Jadwiga 5.08.1893 R okie tn ica  pow. S zam otuły Poznań 24.05.1943
665. B o jew sk i A lo jz y 31.05.1921 K ruszyn pow . B ydgoszcz D ziew iczastruga pow. O b o rn ik i 24.05.1943
666. M arczak A d o lfa 8.09.1925 Pem o pow . K u tno N iechc ianów  pow. K utno 28.05.1943
667. K ośm icka  M aria 20.10.1876 M ięd zy les ie  pow. O b o rn ik i O b o rn ik i 3.06.1943
668. K ryge r Jan 12.07.1899 Z a k rzyw e k  pow . N ieszawa G ałczyce pow . N ieszawa 8.06.1943
669. Sobczak S tanisław 20.01.1890 W incen tew o  p o w . N ieszawa O strow o  pow . N ieszawa 10.06.1943
670. F rąckow iak  W eron ika 25.02.1926 B abin pow. Środa Poznań 16.06.1943

671. B iegalska M aria 12.03.1892 R adzew ice pow. Śrem pow . Śrem 18.06.1943
672. K ow alska  Stanisława 16.09.1894 Poznań Poznań 18.06.1943
673. S konieczny Leon 28.03.1891 C iech rz  pow . S trze lin P opo w iczk i pow . Ino w roc ław 24.06.1943
674. S o łtys iak  Franciszka 3.12.1887 S u lm ierzyce  pow. K rotoszyn D o lsk  pow. Śrem 28.06.1943
675. Jastrzębski Leon 26.05.1896 Łó dź Łó dź 28.06.1943
676. Paw lak Józe f 20.1 1.1898 B ogow ice  pow. K a lisz Poznań 1.07.1943
677. Tepper Leonard 2.10.1889 S tan is ław ow o pow. W rześnia W ie lonek pow . S zam otuły 4.07.1943
678. P iątek A n to n i 27.03.1913 Z ło to w izn a  pow . Sieradz Z ło to w izn a  pow . Sieradz 8.07.1943
679. Baranow ski S ylw ester 11.12.1923 G oście jew o pow . O b o rn ik i G oście jew o pow. O b o rn ik i 10.07.1943
680. R oland A n ton i 17.11.1877 L w ó w G niezno 10.07.1943

681. O rło w sk i A ndrze j 25.10.1894 K ościerzyna pow . Sieradz Baba pow . M o g iln o 13.07.1943
682. Jakubow ski A ndrze j 10.1 1.1893 B ia łoszew in  pow. Ż n in Ż n in 14.07.1943
683. Szubert L u d w ik 24.08.1885 pow . O strow o pow . Środa 14.07.1943
684. K uback i Adam 25.04.1905 R u d n ik i pow. Tu rek Łó dź 15.07.1943
685. G o łęb iow ska M arianna 12.02.1888 M ia ń kó w e k  pow. G ostyń S a lk i pow . G ostyń 21.07.1943
686. Braun W ik to r 26.01.1898 W rześnia Poznań 21.07.1943
687. K orze lska E lżbieta 18.11.1885 Brzezie  pow. W łoc ław ek Brzezie  pow. W ło c ła w e k 23.07.1943
688. P rzyby lsk i Czesław 3.01.1900 Poznań Poznań 26.07.1943
689. S tachow iak Jan 10.06.1917 W irg in o w o  pow . Śrem D ąbrow a pow . Śrem 27.07.1943
690. W a w rzyn ia k  K az im ie rz 9.02.1889 Schleberg, W estpreussen Schleberg, Pomorze 1.08.1943
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WPISANI W HISTORIĘ WRONEK

NASI NAUCZYCIELE

Urodził się 16 stycznia 1909 roku w Ros- 
ku, pow. Czarnków. Matka - Cecylia, ojciec 
Mieczysław, mistrz piekarski, właściciel pie­
karni i sklepu tej branży. Seweryn, po 
ukończeniu szkoły powszechnej w swej ro­
dzinnej wsi, naukę kontynuował w Gimnaz­
jum Humanistycznym, a dalej w Seminarium 
Nauczycielskim w Czarnkowie, które 
ukończył, zdając maturę w roku 1928.

Pracę w zawodzie nauczycielskim roz­
począł w tym samym roku, w Sędzinku, pow. 
Szamotuły, a następnie, 1 lutego 1929 r. 
podjąt pracę we Wronkach, w Szkole Po­
wszechnej nr 1. W tej szkole pracował do 
wybuchu II wojny światowej. Aby pod­
wyższyć swe kwalifikacje zawodowe, podjął 
studia na Państwowym Wyższym Kursie Na­
uczycielskim w Poznaniu, kończąc je w roku 
1935, ze specjalizacją w zakresie wychowa­
nia fizycznego i muzyki.

W chwili wojennego zagrożenia, z końcem 
sierpnia 1939 roku, Łączkowski, nie pod­
legający mobilizacji, zgłosił się ochotniczo 
do Straży Granicznej z siedzibą we Wron­
kach, w charakterze jej pomocnika.

Jesienią 1939 roku Pelagię i Seweryna 
Łączkowskich, podobnie jak i innych wronie- 
ckich nauczycieli, okupanci niemieccy 
uwięzili we wronieckim więzieniu, po czym 
wywieziono ich transportem kolejowym do 
Generalnej Guberni. Miejscem ich okupacyj­
nego pobytu stała się miejscowość Warka,

pow. Grójec. Tam oboje Łączkowscy podjęli 
się tajnego nauczania miejscowych dzieci 
polskich.

Po powrocie z wygnania Seweryn Łączko­
wski już w dniu 1 kwietnia 1945 roku podjął 
pracę w Szkole Powszechnej nr 2 we Wron­
kach, a z chwilą uruchomienia po remoncie 
Szkoły Powszechnej nr 1, rozpoczął w niej 
pracę z dniem 1 września 1948 roku. W tej 
szkole uczył do 1964 roku. Wtedy urucho­
miono nowo wybudowaną Szkołę Podsta­
wową nr 3, a Seweryn Łączkowski został jej 
pierwszym dyrektorem, pełniąc tę funkcje do 
1967 roku, tj. do czasu przejścia na emeryturę.

Przez wiele lat, począwszy od 1949 roku, 
pełnił funkcję powiatowego instruktora wy­
chowania fizycznego przy Wydziale Oświaty 
Prezydium Powiatowej Rady Narodowej 
w Szamotułach, nadzorując i koordynując 
działalność szkół podstawowych w tym za­
kresie, na obszarze powiatu szamotulskiego. 
Poprzez zaangażowanie w dziele upowszech­
niania kultury fizycznej, sportu i muzyki, byt 
najpopularniejszym nauczycielem, nie tylko 
we Wronkach. Pasjonowała go przede wszys­
tkim piłka nożna, którą w okresie młodości 
uprawiał zawodniczo, później zaś poświęcił 
się sportowi motorowemu, biorąc udział w li­
cznych zawodach i rajdach motocyklowych. 
Był także świetnym wykładowcą i egzamina­
torem na kursach prawa jazdy. Przez wiele lat 
był sędzią Polskiego Związku Sędziowskiego 
piłki nożnej, o bardzo dużym autorytecie, 
wysoko ceniony, stanowił wybitną osobo­
wość w roli obiektywnego i uzdolnionego 
arbitra.

Zmarł w dniu 1 maja 1981 roku i spoczywa 
na wronieckim cmentarzu parafialnym, we 
wspólnej mogile ze swą małżonką, Pelagią.

Za niepodważalne zasługi w pracy zawo­
dowej i przede wszystkim - społecznej, Sewe­
ryna Łączkowskiego odznaczono:
- Złotą Honorową Odznaką Ludowych Ze­

społów Sportowych (1964r.)
- wyróżnieniem „Srebrnego Dysku”  (1965r.)
- Złotą Odznaką Związku Nauczycielstwa

Polskiego (1970r.)
- Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia

Polski (1974r.)

Z domu Perzewska, urodziła się w Po­
znaniu, w dniu 13 grudnia 1904 roku, z ro­
dziców Władysława i Anastazji. W Poznaniu 
też ukończyła w 1924 roku Państwowe Semi­
narium Nauczycielskie. W tym samym roku, 
w Gaju Małym pow. Szamotuły, rozpoczęła 
pracę w swym zawodzie i pracowała tam do 
1931 roku. W tym roku zatrudniono ją 
w Państwowej Szkole Powszechnej Żeńskiej 
we Wronkach (obecna „dwójka” ).

Ówczesne władze obarczyły młodą nau­
czycielkę Perzewską trudem zorganizowania 
szkoły od podstaw (przedtem mieściła się 
w tym gmachu Państwowa Szkoła Wy­
działowa), a po objęciu kierownictwa przez 
Józefę Solak, pełniła funkcję jej zastępczyni.

Wybuch wojny spowodował jej wysied­
lenie wraz z mężem do Warki, gdzie podjęła 
tajne nauczanie. Po powrocie do Wronek 
rozpoczęła pracę w Szkole Powszechnej nr 
2 (w kwietniu 1945 roku) i przez prawie 20 lat 
była jej wierna (do 1964 roku).

W roku 1959 ukończyła Studium Nau­
czycielskie w Poznaniu, o specjalności filolo­
gia polska. 1 września 1964 roku została 
nauczycielką kontraktową w Szkole Podsta­
wowej nr 3 we Wronkach, gdzie poza nau­
czaniem zajmowała się biblioteką szkolną. 
Zmarła 21 października 1985 roku i spoczywa 
z mężem na wronieckim cmentarzu parafial­
nym.

Sp. Pelagię Łączkowską odznaczono 
Brązowym Medalem za Długoletnią Służbę.

Janusz Łopata-Łowiński

MUZEUM PREZENTUJE

Ochotnicze straże pożarne z Wronek 
i wronieckiej gminy przekazały nasze­
mu Muzeum Regionalnemu kilkadzie­

siąt eksponatów (dokumenty, fotografie, 
oporządzenie, drobny sprzęt strażacki, sztan­
dary), w tym hełmy strażackie. Prezentujemy 
pięć z nich. Są to - od lewej strony:

1. Hełm tzw. floriański, mosiężny, z końca 
XIX wieku (najcenniejszy).

2. Hełm oficerski, z czasów zaboru prus­
kiego, skórzany, kształtem podobny do 
hełmów wojskowych, tzw. „Pickelhaube” 
używany przez OSP do 1939 roku. Ma na 
stronie czołowej emblemat w kształcie

krzyża maltańskiego, z godłem polskim 
w środku oraz napisem: „Ochotnicza Straż 
Pożarna” .

3. Hełm niemiecki z czasów II wojny świato­
wej.

4. Hełm, kształtem przypominający hełmy 
Wojska Polskiego sprzed 1939 roku.

5. Hełm z tworzywa sztucznego, używany 
w latach 1960-1970.

(jW)

Muzeum Regionalne we Wronkach, 
ul. Szkolna, tel. 540-617, 

zaprasza we w torki, czwartki, soboty 
w godz. 10.00-14.00 

oraz w środy i piątki 
w godz. 14.00-18.00.
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S P I S A N I

KRONIKA
POLICYJNA

12 września z terenu posesji przy restauracji 
Borowianka skradziono motocykl marki ETZ.

WRZESIEŃ ’97
Początek miesiąca obfitował w zatrzymania 

nietrzeźwych użytkowników dróg. Do 
7 września ujęto takich aż sześciu. Czyżby 
„trzymało” ich jeszcze od wakacji?

9 września w Pożarowie spłonęła stodoła, 
należąca do Nadleśnictwa Wronki. Z wstępnych 
ustaleń wynika, że w tym miejscu zrobił sobie 
noclegownię mężczyzna, który, aby podgrzać 
sobie chłeb, rozpalił ognisko. Jedzenie poszło 
mu jednak z dymem..

10 września opuścił mury Zakładu Karnego 
skazany, który z radości poszedł się upić. Kiedy 
w barze dworcowym podchmielonemu 
mężczyźnie odmówiono sprzedaży alkoholu, 
celowo uszkodził kasę fiskalną.

11 września nietrzeźwy zakłócił spoczynek 
nocny mieszkańcom os. Słowackiego, dobijając 
się do drzwi jednego z mieszkań. Jak się później 
okazało, pomylił bloki.

13 września w Biezdrowie doszło do kolizji 
drogowej. Kierowca forda escorta podczas ma­
newru cofania uszkodził fiata 126p. Czyżby 
maluch był aż tak mały, że go nie zauważył?

15 września na ul. Nowowiejskiej miała 
miejsce kolejna kolizja , w której zderzył się tico 
z polonezem.

W tym samym dniu chwilę grozy przeżyła 
kierująca fiatem uno kobieta, gdy nagle z rowu 
wybiegła sarna i uderzyła w jej samochód. 
Pojazd nadaje się do naprawy, a sarnę trzeba 
było dobić.

17 września na Rynku zderzyły się fiat 126p 
i tico.

18 września w Nowej Wsi kierowca malucha 
zjechał na pobocze i uderzył w znak drogowy. 
Jak się okazało, mężczyzna zasłabł za kierow­
nicą, na szczęście nie doznał obrażeń ciała.

21 września na skrzyżowaniu ul. Mickiewi­
cza i Niepodległości kierowca fiata 126p wymu­

sił pierwszeństwo przejazdu, doprowadzając do 
zderzenia z peugeotem.

22 września zgłoszono kradzież rowera z pry­
watnej posesji przy ul. Dworcowej. Na uwagę 
zasługuje fakt, że czynu dokonano w jasny dzień 
i to niedaleko od budynku Komisariatu Policji.

24 września ujawniono nielegalną sprzedaż 
alkoholu w jednym z wronieckich lokali. Sprawę 
rozpatrzy Kolegium i ono zdecyduje, co stanie 
się z zatrzymanym towarem.

Tego samego dnia ukradziono kołpaki 
z BMW na os. Staszica. BMW może jeździć bez 
kołpaków, ale czy kołpaki mogą jeździć bez 
BMW?

29 września kierowca toyoty zgłosił uszko­
dzenie samochodu w lesie w okolicach Piotrowa. 
Sprawcą okazał się mężczyzna w stanie nie­
trzeźwym (1,26 prom.).

FRANZ II

(Opracowano na podstawie informacji udzie­
lonych przez z-cę komendanta KP Wronki, st. 
asp. W. Warosia.)

W ro n ieck i K u p iec  Roku 1997
Wroniecki Oddział Zrzeszenia Handlu, Gastronomii i Usług ogłasza 

konkurs na najlepszego handlowca i najlepszą placówkę handlową we 
Wronkach. Plebiscyt ogłoszono dla Czytelników „Wronieckich Spraw” 
i „Gońca Wronieckiego” .

1. Cel konkursu:
•  kultywowanie najlepszych tradycji kupieckich poprzez promocję 

rzetelnych firm handlowych i ich właścicieli, będących fundamentem 
odradzającej się klasy średniej,

•  tworzenie lobby na rzecz rozwoju wronieckiego kupiectwa,
•  popularyzacja inicjatyw Naczelnej Rady Zrzeszeń Prywatnego Handlu 

i Usług, dotycząca roli stanu kupieckiego w Polsce.
2. Nagrody:
Zostanie przyznany tylko jeden tytuł (bez podziału na poszczególne 

branże). Nagrodą dla zwycięzcy konkursu będzie dyplom oraz duża 
samoprzylepna naklejka z napisem „Wroniecki Kupiec Roku 1997” 
służąca do oznakowania sklepu.

Znak graficzny: „Wroniecki Kupiec Roku 1997” jest zastrzeżony 
i służy wyłącznie do oznakowania sklepu w celach promocyjnych. Inne 
jego wykorzystanie przez kupca wymaga zgody Zarządu Oddziału 
Miejskiego we Wronkach i WZHGiU w Pile - organizatorów konkursu.

Uwaga! Od momentu rozpoczęcia konkursu (15 czerwca 1997r.) do 
jego zakończenia (końca roku) jest możliwość oznakowania placówki 
handlowej informacją: „Właściciel sklepu bierze udział w konkursie 
Wroniecki Kupiec Roku” .

3. Sposób wyłaniania kandydatów do tytułu:

W RO NIECK I KUPIEC ROKU 1997

N a zw a  p la c ó w k i h a n d lo w e j

A d re s  p la c ó w k i

Im ię i n a zw isko  zg ła sza ją ceg o

A d re s  zam ieszkan ia

Kandydat zasługuje na ty tu ł ze względu (podkreślić) na:
* bogaty wybór towarów * milą obsługę * niską marżę
* dostępność (czas otwarcia) * estetykę wnętrza

•  kandydatów zgłaszają klienci sklepów poprzez nadesłanie do redakcji 
„Wronieckich Spraw” i „Gońca Wronieckiego” wypełnionych ku­
ponów konkursowych, zamieszczonych w każdym wydaniu obu gazet,

•  na jednym kuponie można dokonać tylko jednego zgłoszenia,
•  wypełnione kupony, naklejone wyłącznie na kartki pocztowe, należy 

przesłać pod adresem redakcji wymienionych czasopism,
•  wszystkie nadesłane kupony konkursowe biorą udział w losowaniu 

cennych nagród rzeczowych,
•  aby zakwalifikować „kupca” do konkursu, musi wpłynąć 20 zgłoszeń 

(kuponów), dokonanych przez różne osoby.
4. Procedura oceniania:

•  laureata konkursu wyłonią organizatorzy,
•  Zarząd Oddziału Miejskiego we Wronkach wyda werdykt w oparciu 

o protokoły z wizytacji wybranych przez czytelników placówek 
handlowych. Ocenie podlegają:
- jakość i asortyment oferowanych towarów,
- sprawność i uprzejmość obsługi
- sposoby załatwienia reklamacji
- przestrzeganie zasad higieny
5. Skład komisji konkursowej:
- trzy osoby z Zarządu Oddziału Miejskiego z HGiU
- przedstawiciel redakcji „Wronieckich Spraw”
- przedstawiciel redakcji „Gońca Wronieckiego”
- pełnomocnik Burmistrza
- przedstawiciel UMiG we Wronkach.

•  Powołana komisja przyzna tytuł najlepszej placówce w oparciu o liczbę 
głosów czytelników i zebrane opinie

•  o werdykcie laureat zostanie powiadomiony listem poleconym, w cza­
sie nie krótszym niż pięć dni przed uroczystością wręczenia nagrody.
6. W trakcie trwania konkursu przewidziane są krótkie informacje 

o jego przebiegu.
7. We wszystkich sprawach spornych ostateczny i decydujący glos ma 

komisja konkursowa.
Prezes Zarządu Oddziału WZHGiU 

we Wronkach 
Antoni Przewoźnik

Postscriptum:
Konkurs nie cieszy się zbyt dużym zainteresowaniem wśród czytel­

ników wronieckich gazet i klientów miejscowych sklepów. Wśród 
nadesłanych kuponów zaproponowane zostały placówki handlowe:

1. SEZAM - 5 głosów
2. PEN MARKET - 4 głosy
3. OSKAR MARKET - 3 głosy
4. RZEŹNIK (Ratajczak) - 1 głos,

tymczasem do uzyskania nominacji potrzebnych jest 20 głosów.
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DLA DZIECI

Wronki
dawniej i dziś

o...
Mała kropeczka 
na mapie Polski, 
w zakolu Warty 
nieco schowana, 
wskazuje miasto 
małe lecz znane, 
małą Ojczyznę - 
Wronki kochane.
Nie brak tu wąskich, 
miłych uliczek, 
małych sklepików, 
barwnych kamieniczek.
Nowych osiedli, 
skwerów, ogrodów, 
kina, muzeum, 
szkół i kościołów.
Jest piękny stadion 
wtopiony w zieleń 
a na nim piłkarze Arniki.
Są dzieci w Olszynkach, 
wędkarze nad rzeką 
i studenci
w brązowych habitach. 
Zbudowano zakłady, 
duże i małe, 
których produkty 
szeroko w świecie 
są znane.
Jest też Zakład Karny 
z czarną przeszłością ...
W każdym obiekcie 
toczy się życie, 
ludzie pracują z mozołem, 
zapisując codziennie 
karty historii 
dla nowych, 
wronieckich pokoleń.

D z ie c ię c e  s t ro fy  d la  n a u c z y c ie l i

Życzymy Pani, 
by każdy dzień 
byt miły dla Niej.
By ranny budzik 
srebrne dźwięki 
układał w taki 
nowej piosenki.
By Pani była 
zawsze wesoła 
i żeby znikły 
zmarszczki z Jej czoła.
By wiatr Jej sprzyjał, 
śmiech Ją bawił, 
by każdy w klasie 
Jęi rozumiał.
Żeby z klasówek 
Znikły jedynki 
tak jak jesienią 
z modrzewia igły.

(Beatka)

Moja Pani już od rana 
bardzo jest zapracowana.
Tyle zajęć ma na głowie,
Tam muzeum, tam gazeta, 
no a w szkole klasa czeka.
Z nami życie nie jest proste...
Ten rozrabia, ten nie słucha 
a i tak nas Pani kocha.

(Joasia)

Już trzeci rok kroczy,
krok po kroku u naszego boku.
To dzięki Niej wiemy 
jak Polska wygląda.
Wędrujemy z Nią wszędzie 
od morza aż do Śląska.
Pierwszy rok morze, 
drugi - stolica, a trzeci...
Kraków i okolica.

(Asia)

Kochane Dzieci!
W imieniu wszystkich Nauczycieli pragnę Wam podziękować za piękne kartki, życzenia, wierszyki, 

piosenki, kwiatki, czekoladki... podarowane nam w Dniu Edukacji Narodowej.
Dziękuję Wam za to, że jesteście z nami w każdym dniu, że obdarowujecie nas swoją radością.

ŁAMIGłÓWKA MATEMATYCZNA
Poziomo:

1/ 15 + 6

2/ 40 - 4

3/ 7 x 8

4/ 9 9 -1 8

5/ 47 + 16

6/ 85 - 37

7/ 16 + 22

8/ 4 x 8

9/ 35 + 22

10/ 9 x 9

1 14 2 19

U 3 16

4 13 5 18

6 15 7 20

12 8 17

9 10

Pionowo:

11/ 3 x 6

12/ 80 - 15

13/ 2 x 7

14/ 7 + 8

15/ 90 - 7

16/ 99 - 33

17/ 4 x 7

18/ 57 - 24

19/ 7 x 9

20/ 100 - 18

Diagram uzupełniony wynikami działań, wraz z dokończonym zdaniem naklej na kartę pocztową
i prześlij lub przynieś do redakcji „WS” do 3 listopada.

Wroniecka Ochotnicza Straż Pożarna obchodzi w tym ro k u .......................rocznicę swojego
istnienia.

Liczbę tę tworzy suma następujących wyników z łamigłówki : ---------+ ---------- + ----------

= ---------  / l u b ---------+ ----------+ ---------- = ----------  / l u b --------- + ----------+ ----------•

ROZW IĄZANIE KRZYŻÓWKI 
(z poprzedniego numeru)

Zbliża się 1 listopada

ŚWIĘTO ZMARŁYCH
Zapłacie lampkę 
na opuszczonych, 

bezimiennych, 
zapomnianych grobach

Niestety, chochliki wkradają się także i na 
stronę dziecięcą. W ostatniej krzyżówce, przy 
kopiowaniu diagramu, zapomniano o pocienio- 
waniu kratek hasła w kształcie literki V. Mimo to 
nadeszło do redakcji kilka prawidłowych roz­
wiązań. Hasło ostatniej krzyżówki brzmiało: 
SYSTEMATYCZNOŚĆ. Jest to cecha bardzo 
ważna.. Potrzebna uczniom w nauce, ludziom 
dorosłym w codziennym życiu. Powinien ją 
posiąść każdy człowiek. Pamiętaj! Pracuj co­
dziennie, nie odkładaj na potem, bo spadnie ci 
na głowę kłopot za kłopotem.

Postanowiliśmy nagrodzić wszystkie dzieci, 
które nadesłały prawidłowe rozwiązania. Na­
grodami są książki, ufundowane przez panią 
Marię Kubiś - właścicielkę 
Księgarni na Rynku.

Nagrody otrzymują:
Bartosz Bartkowiak,
zam. Wronki, ul. Niepodległości 2 /5  
Natalia Gwóźdź,
zam. Nowa Wieś, ul. Staromiejska 7 
Jakub Feierabend,
zam. Wartosław, ul. Szkolna 19
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^Zakład H andlow o-U sługow y\

SANUS
PAWEŁ KMIECIAK
W ronki, ul. Św ierkow a 10

oferuje:
★  wywóz nieczystości stałych

★  sprzedaż pojemników 
na śmieci - kubły i wózki

Zgłoszenia przyjmuje 
automatyczna sekretarka

1ESf

Do upiększenia 
Tw ego ogrodu i domu 

z renomowanych 
szkółek i szklarni

1540-669/

kRZEWy i dRZEWA iqlASTE 
OzdobNE kRZEWy liŚciASTE 

byliNy do s k A lim k ó w
PNĄCZA, RÓŻE 

ziEMiA OqRodoWA, t o r F

Jest z czego  wybrać! 

Z A P R A S Z A M . . .

Henryk Roszak 
Wronki, ul. Nowa 1 

tel. 540-584

(MEX UWAGA HODOWCY NUTRIlh
PRZEDSIĘBIORSTWO-HANDLOWO-USLUGOWE

IMEX - A.J.I s.c. 
IMPORT - EKSPORT

62-060 STĘSZEW - WITOBEL 
ul. Łódzka 45, tel./fax (0-61) 813-40-34

INFORMUJE O SKUPIE

SKÓR SUROWYCH NUTRII
Skup odbywać się będzie w każdy poniedziałek 

od godz. 10.00 do 11.00 we Wronkach na ul. Działkowej 20
(p rzy  h u rto w n i p a p ie ro só w )

PŁACIM Y GOTÓW KĄ NA MIEJSCU



WSPOMNIENIE LAT
Owoce sezonu: czerwone, soczyste, 
pachnące jabłko przypomni Ci słoneczne lato 
i doda sił, dzięki dużej zawartości witamin

\

Gdy masz kłopoty z metabolizmem, 
jedz jedno jabłko codziennie 
rano przed śniadaniem. . } \
Błonnik i pektyna potrafią zdziałać cuda! >

f f

W

.. .* * *  r

Hurtowe zamówienia na określony t

» Indywidualne zakupy na bieżąco.
onki, Staryiyiiasto 36, tel. (0-


